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Wzmacniajmy jedność 
narodu w walce o pokój, 
o szczęśliwą przyszłość 
naszych dzieci, o rozkwit 
naszej wolnej i niepod­
ległej Ojczyzny!
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SPRAWA POKOJU ZWYCIĘŻY! 
II Ogólnopolski Kongres Obrońców Pokoju 
potężną manifestacja nieugiętej woli walki 

całego narodu o zwycięstwo sił pókóju
CJalę Rady Państwa szczelnie 

wypełnili robotnicy i chłopi, 
naukowcy, pisarze, artyści, nauczy­
ciele, działacze katoliccy i księża, ko­
biety i młodzież, partyjni i bezpar­
tyjni, — przedstawiciele całego na­
rodu, zjednoczonego pod sztandara­
mi Frontu Narodowego — frontu 
walki o pokój i Plan 6-letni.

Na sali widnieją napisy: „Niech 
żyje pokój między narodami!", 
„Precz z podżegaczami wojennymi!"

Nad stołem prezydialnym na tle 
białoczerwonych i czerwonych 
sztandarów, na tle niebieskich flag 
— popiersie Chorążego Pokoju Jó­
zefa Stalina i portret Wielkiego 
Budowniczego Polski Ludowej Bo­
lesława Bieruta.
Rozlegają się dźwięki hymnu na­

rodowego, po czym obrady Kongresu 
zagaja przewodniczący Polskiego Ko­
mitetu Obrońców Pokoju — Mar­
szałek Sejmu Polskiej Rzeczypospo- '

W DNIU 30 LISTOPADA BR. OBRADOWAŁ W STOLICY 
II OGÓLNOPOLSKI KONGRES OBROŃCÓW POKOJU, KTÓRY 
STAŁ SIĘ POTĘŻNĄ MANIFESTACJĄ NIEUGIĘTEJ WOLI 
WALKI CAŁEGO NARODU O ZWYCIĘSTWO SIŁ POKOJU, 
GWARANTUJĄCEGO POMNOŻENIE SIŁ I WSZECHSTRONNY 
ROZWÓJ POLSKI LUDOWEJ.

litej Ludowej, Prezes PAN — prof. 
Jan Dembowski.

Przemówienie podajemy oddziel­
nie.

Budowniczy Polski Ludowej, 
wybitny przodownik pracy, gór­
nik — Franciszek Apryas propo­
nuje powołanie na horonowego 
przewodniczącego obrad Kongresu 
— Wielkiego Budowniczego Polski 
Ludowej, Bolesława Bieruta. Na 
sali zrywa się potężna fala entu­
zjazmu. Rozlegają się okrzyki: 
„Niech żyje nasz ukochany nau-

czyciel Bolesław Bierut". Stojąc 
skandują zgromadzeni: „Bierut — 
Pokój".
Franciszek Apryas odczytuje listę 

proponowanego prezydium. Zgroma­
dzeni jednomyślnie gorącymi okla­
skami przyjmują listę.

(Pełny skład prezydium podąjemy 
oddzielnie).

REFERAT J. IWASZKIEWICZA
Po zajęciu miejsc przez członków 

prezydium, przewodniczący obradom 
prof. Jan Dembowski udziela głosu

znakomitemu pisarzowi Jarosławowi 
Iwaszkiewiczowi, który wygłasza re­
ferat o aktualnych zadaniach pol­
skiego ruchu obrońców pokoju.

Gdy Jarosław Iwaszkiewicz 
obrazuje wciąż rosnące, na całym 
świecie, siły obrońców pokoju, gdy 
mówi o rozszerzaniu się ruchu o- 
brońców pokoju na coraz to nowe 
warstwy społeczne — na sali raz 
po raz zrywają się okrzyki i okla­
ski na cześć Światowej Rady Po­
koju, na cześć przodującej siły obo­
zu pokoju — Związku Radzieckie­
go. Wielokrotnie rozlegają się o- 
krzyki „Niech żyje Chorąży Poko­
ju — Józef Stalin!"
Gdy mówca wskazuje na krzepną­

cą zwartość i jedność narodu pol­
skiego, który pod sztandarami Fron­
tu Narodowego codzienną swą pracą 
walczy o zwycięstwo sił pokoju, — 
zebrani odpowiadają długotrwałą o-

(Ciąg dalszy na str. 2)

maszynista

Wielki Budowniczy Polski Ludowej
Bolesław Bierut

honorowym przewodniczącym Sejmu Pokoju
Honorowy przewodniczący II Ogól­

nopolskiego Kongresu Dbrońców- 
Pokoju — Wielki Budowniczy Pol­
ski Ludowej Bolesław Bierut.

CZŁONKOWIE 
PREZYDIUM KONGRESU 

Jerzy Andrzejewski — literat, 
Warszawa

Franciszek Apryas — górnik, Ka­
towice

Romuald Cebertowicz — profesor
Politechniki, Gdańsk

Irena Chrzęścik — majster w Za­
kładach Włókien Sztucznych, Go­
rzów

Stefan Czarnecki
PKP Bydgoszcz

Ks. prof. Jan Czuj — dziekan Wy­
działu Teologii Uniwersytetu War­
szawskiego. *

Józef Dąbek — hutnik, Stalowa
Wola woj. Rzeszów

Jan Dembowski — prezes Polskiej
Akademii Nauk, Warszawa

Ryszard Deperasiński — sekretarz 
Polskiego Komitetu Obrońców Po­
koju, Warszawa .

Ostap Dłuski — poseł na Sejm, 
Warszawa

Inż. Bogdan Dobrzański — profe­
sor UMCS, Lublin

Ksawery Dunikowski — artysta- 
rzeźbiarz, Kraków

Anna Eksela — robotnica PGR z 
woj. opolskiego

Prof. Ludwik Hirszfeld — profesor
Akademii Medycznej, Wrocław

Dominik Horodyński — naczelny 
redaktor „Dziś i Jutro", Warszawa

Prof. Leopold Infeld — profesor
Uniwersytetu Warszawskiego, War­
szawa . ... .Jarosław Iwaszkiewicz — literat,
Warszawa

Maria Jaszczukowa
Sejm. Warszawa ,

Marcin Kacprzak — prof Akade-.
mii Medycznej w Warszawie, War- i 
szawa

Andrzej Panufnik — kompozytor, 
Wurszawa

Wilhelm Popiel — członek spół­
dzielni produkcyjnej woj. wrocław­
skiego

Sylwester Rode — inżynier-elek- 
tryk, Białystok

Stanisława Sikora — członek spół­
dzielni produkcyjnej woj. kieleckie

Witold Starkiewicz — dziekan
Wydziału Lekarskiego Akademii 
Medycznej, Szczecin

Tadeusz Strzałkowski — sekretarz
ZMP Warszawa

Kasjan Szperkowski — chłop, za­
łożyciel spółdzielni produkcyjnej 
woj. poznańskie

Prof. Marian Wnuk — rektor Aka­
demii Sztuk Plastycznych, Warszawa

Kazimierz Żychliński — przodow­
nik pracy fabryki „Ursus".

W dniu 30 listopada 1952 r. w W arszawie, w sali Rady Państwa o- 
bradowal II Ogólnopolski Kongres Obrońców Pokoju.

Na zdjęciu: Fragment sali obrad. (W pierwszym rzędzie od lewej) 
prof L,. Infeld, L. Kruczkowski, E. Osmańczyk i W. Kłosiewicz. 
p (Foto — CAF)

rezolucja
il Ogólnopolskiego Kongresu Obrońców Pokoju
Wolny i niepodległy naród polski 

z radością wita Kongres Narodów, 
który 12 grudnia rozpocznie się w 
Wiedniu. Kongres ten wyrazi nadzie­
je i tęsknoty, którymi żyje ludzkość 
oraz znajdzie konkretne środki wal­
ki przeciwko garstce zbrodniarzy i 
szaleńców, którzy rozpętać pragną 
nową pożogę wojenną.

Naród nasz zjednoczony jest w 
swym niezłomnym dążeniu do utrzy­
mania i utrwalenia pokoju. Swoją 
wolę pokoju dowiódł odbudową
zniszczonego kraju, utworzeniem 

poseł na । Prontu Narodowego i dał jej rów-
j nież wyraz w Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej.

| Nasze pokolenie zaznało cierpień 
aw« . wojny w przeszłości i dlatego silna
Wiktor Kłosiewicz — przewodni- . nasza wola pokojowej odbudo- 

Centralnej Rady Zw. Zawodo- sijne jest nasze postanowienie, 
by młode pokolenie zaznało radości i 
szczęścia, jakie daje pokój i rozkwit 
Ojczyzny.

Bolesław Bierut wyraził myśli i u- 
czucia wszystkich Polaków w sło­
wach:

na z najbardziej postępowymi siła­
mi świata, broniącymi nowych za­
sad pokojowego współżycia mię­
dzynarodowego, szczerej współpra­
cy, całkowitego równouprawnie­
nia, wzajemnego poszanowania i 
braterskiej pomocy".
W przededniu Kongresu Narodów, 

na który naród polski wybrał swoją 
delegację, oświadczamy:

Chcemy współdziałać ze wszyst­
kimi ludźmi wszystkich krajów, 
którzy pragną powstrzymania woj­
ny i utrwalenia pokoju, którzy 
pragną, by stosunki między pań­
stwami, niezależnie od ich ustro­
jów, były oparte na zasadach po­
kojowej współpracy, poszanowania

czacy
wych, Warszawa ;

Kazimierz Kuratowski — profesor
Uniwersytetu Warszawskiego. War- (
szawa .__ .Marta Lukasiewicz — rybaczka.
Koszalin ,

Stefania Marczak — prz.odownica 
pracy woj. łódzkie

Aiic’a Musiałowa — przewodni­
cząca Zarządu Głównego Ligi Ko­
biet Warszawa , .

<?'enisir-r Nowoe’’* — przewodm- 
czaev Łaziki Głów-.eeo Związku 
M’odziS’v Po’skie’ ”■ Warszaww

Józef Ozga M^Mski - przewod­
niczący Zarzad.i Głównego Związku, 
Samopomocy Chłopskiej, Warszawa ,

Wincenty Ożga — chłop woj. 01- 
ggtyńskiego

Jarosław Iwaszkiewicz 
Przewodniczącym Polskiego 
Komitetu Obrońców Pokoju

Przewodniczący:
Iwaszkiewicz Jarosław, literat.

Członkowie Prezydium: 
Andrzejewski Jerzy — literat. 
Deperasiński Ryszard — sekre­

tarz PKOP. , . .
Dłuski Ostap — członek Świa­

towej Rady Pokoju.
Dworakowska Helena se­

kretarz Zarządu Głównego Ligi 
Kobiet.

Góralski Władysław — działacz 
społeczny.

Horodyński Dominik — publi­
cysta, działacz katolicki.

Infeld Leopold — profesor, wi­
ceprzewodniczący Światowej Ra­
dy Pokoju.

Kuratowski Kazimierz — profe­
sor UW.

Kłosiewicz Wiktor — przewod­
niczący CRZZ, członek Świato­
wej Rady Pokoju.

Kruczkowski Leon — literat, 
członek Światowej Rady Pokoju.

Kętrzyński Wojciech — działacz 
katolicki.

Kulczyński Stanisław — profe­
sor. Uniw. Wrocławskiego.

Krygier Alfred — dyrektor ad­
min. Instytutu Matematycznego.

Kacprzak Marcin — profesor A- 
kademii Med. w W-wie.

Maniakówna Marła — działacz
ZSIj.

Mazur Janina — chłopka z woj. 
lubelskiego.

Marków Józef — murarz z War­
szawy.

Ozga Michalski Józef — prze­
wodniczący Związku Samopomo­
cy Chłopskiej.

Osmańczyk Edmund — literat.
Panufnik Andrzej — kompozy­

tor.
Strzałkowski Tadeusz — sekre­

tarz ZG ZMP.
Skibniewski Zygmunt — archi­

tekt.
Starewicz Artur — działacz spo­

łeczny.
Trepczyński Stanisław — praw­

nik, sekretarz PKOP.
Wasilkowska Zofia — wiceprze­

wodnicząca Ligi Kobiet, członek 
Światowej Rady Pokoju.

Wierzbicki Witold — profesor 
Politechniki Warszawskiej, wice­
prezes PAN, prezes NOT.

Zachwatowicz Jan — profesor 
Politechniki Warszawskiej.

Żukrowski Wojciech — literat.

Delegacja polska 
na Kongres Narodów 
w Obronie Pokoju w Wiedniu

Szczepan Blaut — górnik z kopalni 
„Niwka" woj. katowickie.

Romuald Cebertowicz — profesor 
Politechniki Gdańskiej.

Halina Czerny-Stefańska — pia­
nistka.

Ks. Jan Czuj — dziekan wydziału 
teologii Uniw. Warszawskiego.

Ostap Dłuski — członek Światowej 
Rady Pokoju.

Ryszard Deperasiński — sekretarz 
FKOP.

Krzysztof Gruszczyński — literat.
Ludwik Hirszfeld — profesor A- 

kademii Medycznej we Wrocławiu.
Dominik Horodyński — redaktor 

naczelny „Dziś i Jutro".
Leopold Infeld — profesor Uni­

wersytetu Warszawskiego, wice­
przewodniczący Światowej Rady 
Pokoju.

Jarosław Iwaszkiewicz — literat.
Kazimierz Kuratowski — profe­

sor Uniwersytetu Warszawskiego.
Stanisław Kulczyński — profesor 

Uniwersytetu Wrocławskiego.
Józef Kowalczyk — wiceprzewod­

niczący Międzynarodowej Organiza­
cji Dziennikarzy.

Leon Kruczkowski — literat, czło- 
nek Światowej Rady Pokoju.

| Wiktor Kłosiewicz — przewodni- 
1 czący Centralnej Rady Związków 
Zawodowych, członek Światowej 
Rady Pokoju.

Konstanty Łubieński — publicy­
sta katolicki. '

Bolesław Malinowski — działacz 
społeczny. Janina, Mazur — chłopka 
z powiatu łukowskiego, woj. lubel­
skie. Alicja Musiałowa — przewod­
nicząca Zarządu Głównego Ligi Ko- 

I Walka o pokój jest walką o nie- biet. Edmund Osmańczyk — literat, 
podległość. ' Andrzej Fannfnik — kompozytor.

Naród nasz jednolity i zwarty u- Stefan Pieńkowski — profesor Uni- 
macnia swą niepodległość, skupia wersytetu Warszawskiego. Kornelia 
wszystkie swe siły wokół władzy lu- Plewińska — przodownica pracy 
dowej, rozbija i niweczy knowaniaI zakładów im. Kunickiego w Łodzi, 
wrogów Polski, zdrajców i obcych Zygmunt Skibniewski — naczelny 
najmitów, realizuje Plan 6-Ietni, rea- ' urbanista Warszawy. Ludomir Sta- 
lizuje wielki program pokoju — pro- siak — sekretarz ŃKW ZSL. Doml- 
gram Frontu Narodowego. nik Stasz — nauczyciel z Opola. Ta­

rt imię tych idei, zgodnych z naj- i S‘rz 7^7?*
żywotniejszymi interesami narodu Gł ZMP. Zdzisław Skorzynski - 
polskiego i całej ludzkości, wzywa- j P™downik pracy murarz z Warsza- v j , wy. Stanisław Trepczyński — sekre-my wszystkich Polakow pod sztanda- tar? PKOP Witoid Wierzbicki — 
ry obroncow pokoju. | profesor Pontechniki Warszawskiej,

Klęska wrogom jiokoju! Klęska wiceprezes PAN, prezes NOT. Zofia 
~Jz“~! Wasilkowska — wiceprzewodnicząca

I Niech żyje pokój między narodami! 'Ligi Kobiet.

popierać będziemy słuszne dą­
żenia narodu niemieckiego do za­
warcia traktatu pokojowego z 
Niemcami zjednoczonymi, demo­
kratycznymi i pokojowymi;

walczyć będziemy o wprowadze­
nie zakazu broni atomowej i bak­
teriologicznej;

walczyć będziemy o redukcję 
zbrojeń wielkich mocarstw;

walczyć będziemy o zawarcie 
paktu pokoju między pięcioma 
wielkimi mocarstwami.
Naród nasz, który tylokrotnie wal­

czył „za wolność waszą i naszą", 
dzisiaj wolny i niepodległy, popiera 
w imię pokoju ludy świata walczą­
ce o swe wyzwolenie.

suwerenności i równoupr^enia, ! Walka o niepodległość jest dzisiaj 
zwalczać będziemy oszustwa i fał- I walką o pokoj....................
sze propagandy wojennej, która u- I 
siłuje omotać narody siecią 
kłamstw i rozpętać nową wojnę;

walczyć będziemy o zakaz pro­
pagandy wojennej i zakaz szerze­
nia nienawiści między narodami; 
walczyć będziemy o pokój w Ko-

Naród polski jest dziś czynnym rei, o natychmiastowe przerwanie 
. . , działań wojennych w tym bohater­

skim i nieszczęśliwym kraju, o wy­
cofanie wszystkich wojsk obcych i 
o to, by naród koreański stanowił 
sam o swoich losach;

walczyć będziemy przeciwko re- 
militaryzacji Niemiec Zachodnich, 
przeciwko wskrzeszaniu faszystów- i 
skiego Wehrmachtu, przeciwko po- I . .
wrotowi do władzy hitlerowskich podżegaczom wojennym, 
zbrodniarzy; I ------------- -- .

współuczestnikiem najpotężniej­
szego ruchu obrońców pokoju, któ­
ry ogarnia swym zasięgiem olbrzy­
mią większość ludzkości. Naród 
polski szczyci się dziś niezłomnym 
przymierzem i przyjaźnią z naro­
dami wielkiego Związku Radziec­
kiego i krajów demokracji ludowej.

Nigdy w swych dziejach Ojczyz­
na nasza nie była tak jak dziś po- । 
tężnie 1 niezawodnie sprzymierzo-
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Sojusz narodu polskiego z narodami ZSRR 

fundamentem trwalej niepodległości Polski 
doniosłym czynnikiem pokoju w Europie

^uTkwil'vVszS^^ się w dniu 2 bm.

cy obrad II Ogólnopolskiego ?broncow Pokoju, uczestni-pującą depeszę: 'n°P01Shleg0 Kongresu Obrońców Pokoju przesłali nastę-
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Apel do rolników
Minister Rolnictwa Jan Dąb-Ko-nych, które zaorały znacznie większe

bu*owy mX™ ^"‘erowie zakładów 
- US" " Ł"

*\oN°nv^ZaJU maszyna na świecie 
tO1KTniiLyttel‘°n'°Ś*1^cz<y^1"a 

nu 2^“^yrVńlcześnTże w Ke- 

noiścl ‘ ą represje wobec lud-

w? "«•

RiUSU"espo™b 
S i ^"śtwowych pierwszego, dru- 
»0OT, W WyS°k0ŚC1

nU GSJizaX^faZjyąChst ‘

i osiągnięciami narodów ZSRR 
piataTźKl^>hM’wW Tiranie otwarto nową, 
piątą z kolei wyższą uczelnię — Instytut inStytUCle -tganizow^

Na dworcu w Chalons — 
Marne wyleciały w powietrze trzy 

wagony z pociskami artyleryjskimi prze-
Jed"ei z amerykańskich 

toriumO)FXCjhl.ZnaJdUjąCyCh Slę na tery-

* PEKIN, w nocy z 26 na 27 listo­
pada samoloty amerykańskie dokonały 
mlXiH»ea .b?rbarzyósk!ego nalotu na 
miejskie dzielnice Phenianu. Amerykań- 
wlel?LraniM0^etL2ni zrzuciIi na Phenlan 
wielką ilość bomb burzących dużego ka- 
lipni.

♦ SOFIA. w pobliżu miasta Provadla 
w Bułgarii powstają wielkie zakłady 
sodowe. Zakłady budowane są z pomocą 
Lnt3Jnlxrów radzieckich. Uruchomienie 
zakładów nastąpi w roku 1953.

* NOWY JORK. Dziennik „Christian 
Science Monitor*' donosi, że waszyngtoń­
scy „stratedzy zimnej wojny" są bardzo 
zaniepokojeni sytuacją w Indochtnach 
1 rozważają obecnie możliwość wykorzy­
stania w wojnie na terenie Indochln 
wojsk Czang - Kai . Szeka.

♦ i.n!?S.KWA* Generalny plan rekon­
strukcji Moskwy (1951—1960) przewiduje 
m. in. zbudowanie w południowo - za­
chodniej części stolicy kilku dzielnic 
mieszkaniowych o łącznej powierzchni 
1.000.000 m kwadratowych.

TIRANA, z okazji 8 rocznicy wy­
zwolenia Albanii odbyła się w Tiranie 
defilada wojskowa i manifestacja ludno­
ści pracującej.

BUDAPESZT, W dolinie wschodniej 
Cisy buduje się szereg urządzeń hydro­
technicznych. Liczne kanały umożliwią 
nawodnienie Wielkiej Niziny Węgierskiej.

♦ TEHERAN. W ciągu ostatnich sze­
ściu miesięcy do Stanów Zjednoczonych 
wysłano na przeszkolenie 50 irańskich 
oficerów. W najbliższym czasie skleruie 
się tam dalszych 124 oficerów Irańskich 
sił lotniczych na okres od 6 do 12 mie­
sięcy.

* MOSKWA. Państwowe Wydawnic­
zo Literatury Pięknej Litewskiej SRR 
wydało ostatnio kilka książek pisarzy 
rosyjskich 1 litewskich w przekładzie 
polskim dla ludności polskiej, m. in. 
„Matkę" Gorkiego, „Zorany ugór" Szoło­
chowa 1 „Jak hartowała się stal" Ostrow­
skiego.

♦ LONDYN. Towarzystwo przyjaźni 
angielsko - chińskiej zorganizowało w 
Londynie wiec protestacyjny przeciwko 
wojnie w Korei.

Do
Wszechzwiązkowej Konferencji

Obrońców Pokoju
_ w Moskwie
Ogólnopolski Kongres ObrońcówTlrnill okrn/ł.G-_ _  ...

ciot w przemówieniu radiowym, wy­
głoszonym 30 listopada br., zaapelo­
wał do rolników, aby przyśpieszyli 
tempo wykonywania orek zimowych, 
utrudnionych i opóźnionych — po­
dobnie jak zbiór okopowych przez 
długotrwałe opady.

Minister podkreślił na wstępie 
przemówienia, że obecnie, kiedy 
wykopki buraków cukrowych są 
już na ukończeniu, cały wysiłek 
należy skierować na wywózkę tych 
buraków cukrowych do cukrowni, 
a następnie na wykonanie orek zi­
mowych na tych wszystkich po­
lach, na których będą siane zboża 
jare lub sadzone rośliny okopowe.

W niektórych województwach or­
ki zimowe są poważnie zaawansowa­
ne. W woj. łódzkim np. chłopi zaorali 
prawie 85 proc, obszaru przeznaczo­
nego pod orkę zimową. Chłopi woj. 
kieleckiego plan orek zimowych wy­
konali w 70 proc., a chłopi woj. byd­
goskiego w 60 proc. Nieźle przebie­
gają również orki w województwach: 
poznańskim, olsztyńskim i gdańskim. 
„Szczególnie trzeba pochwalić rolni­
ków w olsztyńskim i gdańskim — 
podkreślił minister, — gdzie mimo 
wyjątkowo trudnych warunków orki 
zimowe prowadzone są w stosunko­
wo dobrym tempie".

Są jednak województwa, gdzie zna­
czenie orek zimowych nie jest jesz­
cze w pełni doceniane. Minister po­
dał tu przykład województw wro- 
cławdfcgo i katowickiego, gdzie tern- I 
po orątzimowych jest jeszcze za sła- I 

----- —----- be i zaapelował do rolników tych1 
poskąpią swych sił w województw, aby brali przykład z 

i na całym świecie. I miejscowych spółdzielni produkcyj- !

Intensywne przygotowania 
do IV Wszechzwtazkowej 
Konferencji Obrońców Pokoju

W Związku Radzieckim trwają 
przygotowania do IV Wszechzwiąz- 
kowej Konferencji Obrońców Poko-

Pokoju, obradujący w Warszawie wPu‘ DeleSatami na konferencję są 
dniu 30 listopada, pozdrawia was ' wybierani nowatorzy produkcji, koł- 
przedstawicieli wolnych narodów1 cb°żnicy, budowniczowie, uczeni, pi- 
Wielkiego Związku ' Radzieckiego i sarze> ludzie różnych zawodów. Nad­
zory jest nadzieją i ostoją wszyst- i ch°dząca Wszechzwiązkowa Konfe- 
irir-h .......------- . rencja Obrońców Pokoju zamanife-

I stuje wolę narodów Związku Ra­
dzieckiego obrony pokoju na całym 
świecie.

Na plenum republikańskiego 
komitetu obrony pokoju Białoru­
skiej SRR wybrano 45 delegatów 
na konferencję. Radziecka Litwa 
reprezentowana będzie przez 27 j 
przedstawicieli, litewskich obroń­
ców pokoju. Plenarne zebrania ko­
mitetów obrony pokoju odbyły się 
również w Petrozawodzku, Baku, 
Świerdłowsku i wielu innych mia­
stach Związku Radzieckiego. Dele­
gaci na konferencję przybywają 
już do Moskwy.
W fabrykach i zakładach przemy­

słowych, w szkołach i urzędach od­
bywają się zebrania poświęcone 
zbliżającemu się Kongresowi Naro­
dów w Obronie Pokoju. Masy pra­
cujące Związku Radzieckiego gorąco 
witają zwołanie kongresu. Ludzie 
radzieccy nie ] 
walce o pokój

!r , *.. . dow walczących o trwały po-I 
a i ' przyiaźń między narodami.

że w Ke- i ■ Wasz głos śmiały i stanowczy prze 
i-l ciwko imperialistycznej agresji w 

' obronie niepodległości i zasad poko­
jowego współżycia narodów, wa'sz 
ogromny bohaterski trud, wznoszący 
gigantyczne dzieła pokojowego bu­
downictwa w imię szczęścia człowie­
ka i coraz lepszego zaspokajania ma­
terialnych i kulturalnych jego po- 
trzeb, wasza walka o sparaliżowanie 
zbrodniczych knowań wrogów ludz- 
kości — to źródło niegasnącej wiary 
wszystkich prostych ludzi na kuli 
ziemskiej w ostateczny triumf spra­
wy pokoju i wolności.

Naród polski, wraz z wszystkimi 
Innymi pokój miłującymi naroda- 
m’ uczynił swoim hasłem słowa 
Wielkiego Stalina, że pokój będzie 
zachowany i utrwalony, jeżeli na­
rody ujmą w swe ręce sprawę za­
chowania pokoju i będą broniły 
jej do końca.
Zapewniamy was, że nie będziemy 

sżczędzić sił dla umocnienia i pogłę­
bienia wieczystego sojuszu narodu 
polskiego z narodami Związku Ra­
dzieckiego — sojuszu, który stanowi 
fundament trwałej niepodległości 

! Polski, jej bezpieczeństwa i doniosły 
czynnik pokoju w Europie.

Zapewniamy was, że uczynimy 
wszystko dla pomnożenia wkładu 
naszego narodu do wspólnego dzieła 
ugruntowania pokoju na świecie.

Precz w podżegaczami wojenny-

Niech żyje pokój między naroda­
mi!

obszary niż chłopi indywidualni.
W dalszym ciągu swego przemó­

wienia min. Dąb-Kocioł wskazał 
na ogromne znaczenie orek zimo­
wych w przygotowaniu gleby pod 
zasiewy wiosenne. Mówca przyto­
czył przykład Związku Radzieckie­
go, gdzie orki zimowe od dawna 
uznawane są powszechnie, jako ko­
nieczny warunek uzyskania wyż­
szych plonów oraz podał kilka 
ważnych, a prostych wskazówek 
agrotechnicznych dotyczących orek 
zimowych.
M. in. najbardziej zalecanym spo­

sobem orki zimowej jest orka z 
przedpłużkiem — bardzo prostym 
przyrządem, który może sporządzić 
każdy kowal wiejski.

Kończąc swoje przemówienie, min. 
Dąb-Kocioł zwrócił się do rolników 
z apelem:

„Przyspieszcie orki zimowe. Mimo 
spóźnionej pory można jeszcze orać. 
Można będzie orać do samych mro­
zów. Nawet przy kilkustopniowych 
mrozach, gdy wierzchnia warstwa 
ziemi zmarznie na kilka centyme­
trów, gdy spadnie niewielki śnieg. 
Orać można jeszcze w grudniu. Orać 
należy dotąd, dopóki pług odwala 
skibę. Dołóżcie więc starań, żeby 
nawet najmniejszy kawałek ziemi, 
nie zasiany jesienią, był zaorany głę­
boko jeszcze przed zimą.

Pamiętajcie, że nie może być mo­
wy o zwiększeniu wydajności ■ 
hektara bez należytej uprawy zie­
mi. A właśnie orki zimowe są jed­
nym z najważniejszych zabiegów 
uprawowych. Przyjmljcie więc za­
sadę przeprowadzić orki zimowe w 
100 proc."

Sprawa pokoju zwycięży!

Władze bezpieczeństwa

Zakończenie budowy 
wielkiego pieca „C“ 
w hucie „Kościuszko”

Załogi budowlane i montażowe 
wznoszące wielki piec „C“ w hucie 
„Kościuszko" przekazały w dniu 29 
listopada br. agregaty produkcyjne 
tego obiektu i związane z nim urzą­
dzenia do próby technicznej. Wielki 
piec „C“ jest —obok uruchomione­
go w ubiegłym ‘ roku pieca „B“ — 
wyrazem najnowszych zdobyczy te­
chniki tego rodzaju budownictwa, 
jest największym obiektem wielko­
piecowym w Polsce.

W oparciu o doświadczenia zdo­
byte przy budowie pieca „B“ w 
oparciu o przykład radzieckich ro­
botników budowlanych, znacznie 
skrócono czas poszczególnych ro­
bót. Tak np. montaż pieca „C“ 
trwał o 3 miesiące krócej, wymu- 
rówka pieca — o 40 dni krócej niż 
przy budowie wielkiego pieca „B“. 
Osiągnięto to mimo i „1_ _ ..

dostawach, spowodowanych znacz­
nie skróconymi terminami wykonaw 
stwa, dzięki wytężonej i pełnej po­
święcenia pracy brygad budowla­
nych i montażowych.

< &
ki — osiągnięciami w realizacji Pla- . Kongres Narodów w Obronie Poko­
rni 6-letniego. Wielokrotnie manife-1 ju, który odbędzie się w Wiedniu, 
stowano na cześć wielkiego Budów- , Zaproponowany w imieniu komisji- 
niczego Polski Ludowej Bolesława matki przez znakomitego pisarza Je- 
Bieruta. r—...................... -

Wszyscy dyskutanci wyrażali w cji został przyjęty gorącymi okla- 
imieniu milionowych mas obroń- • • • • ...
ców pokoju niezłomną pewność, że 
pokój, o który walczą setki milio­
nów ludzi na całym świecie, zwy­
cięży wojnę.
Wielokrotnie podkreślano uczucia 

międzynarodowej solidarności łączą­
cej bojowników o pokój na całym 
świecie oraz uczucia miłości i 
wdzięczności dla stanowiących czo­
łową siłę obozu pokoju — narodów 
radzieckich i ich przywódcy Wiel­
kiego Stalina. Delegaci gorąco pod­
chwytywali okrzyki wznoszone na 
cześc przyjaźni polsko-radzieckiej, 
na cześć Chorążego Obozu Pokoju.

OSTRY PROTEST
PRZECIW REMILITARYZACJI 

NIEMIEC ZACHODNICH 
Mówcy w imieniu narodu polskie­

go ostro protestowali przeciwko mi­
litaryzacji Niemiec zachodnich pod­
kreślając równocześnie, że z dnia na 
dzień wzmacnia się przyjaźń łącząca 
narody polski i niemiecki, przyjaźń 
której symbolem jest granica na 
Odrze i Nysie łącząca, a nie dzieląca 
Polskę i NRD.

Dyskutanci domagali się zawarcia 
traktatu pokojowego ze zjednoczony­
mi, pokojowymi, demokratycznymi 
Niemcami.

Z przemówień tchnęła głęboka 
nienawiść do podżegaczy wojennych, 
sługusów Wall Street prowadzących 
imperialistyczną, bestialską wojnę w 
Korei i wojnę w Vietnamie, milita- 
ryzujących Niemcy zachodnie 1 
wszelkimi innymi sposobami dążą­
cych do rozpętania nowej wojny.

WYBÓR DELEGACJI 
NA KONGRES NARODÓW 

Po zakończeniu dyskusji Kongres 
przystąpił do wyboru delegacji na

(Dokończenie ze str. 1) 
wacją na cześć wielkiego Przywód­
cy i Nauczyciela narodu polskiego — 
Bolesława Bieruta.

Kończąc swój referat Jarosław 
Iwaszkiewicz wznosi okrzyk: „Niech 
żyje pokój!" — Delegaci całego spo­
łeczeństwa długo manifestują swoje 
uczucia niezłomnej woli spotęgowa­
nia walki o pokój.

POWOŁANIE KOMISJI
Następnie Kongres powołał komi­

sję redakcyjną dla opracowania pro­
jektu rezolucji Kongresu, komisję- 
matkę dla ustalenia projektu składu 
delegacji polskiej na Kongres Naro­
dów w Obronie Pokoju w Wiedniu 
oraz projektu *nowego składu Pol­
skiego Komitetu Obrońców Pokoju.

Po wyborze komisji sekretarz Pol­
skiego Komitetu Obrońców Pokoju 
— Ryszard Deperasiński złożył spra­
wozdanie z działalności Polskiego 
Ruchu Obrońców Pokoju w okresie 
ostatnich dwóch lat.

DYSKUSJA
Następnie rozpoczęła się dyskusja. 

Przewodnictwo obrad objął sekre­
tarz NKW ZSL Ozga Michalski, a w 
drugiej części dyskusji — prof. Star- 
kiewicz.

W dyskusji zabierali głos: dr Jó­
zef Chałasiński — profesor Uniwer­
sytetu Warszawskiego, Jadwiga 

_ „---- -- . Wierzbiańska — nauczycielka z Kra-
trudności w , kowa, Irena Dzikowska — tkaczka z 

Lodzi, prof. Eugeniusz Kodejszko — 
przewodniczący Polskiego Towarzy­
stwa Lekarskiego, ks. Stanisław Huet 
prodziekan Wydziału Teologii Kato­
lickiej Uniwersytetu Warszawskiego, 
Karol Adwentowicz — aktor i reży­
ser, Janina Mazur — sołtys z gro­
mady Bronisławów pow. Łuków woj. 
lubelskie, Romuald Cebertowicz _
profesor Politechniki Gdańskiej, lau­
reat nagrody państwowej I stopnia, 
przewodniczący Komitetu Gospodar­
ki Wodnej PAN, Roman Kosiorow- 
ski — przodownik pracy z Nowej 
Huty, Stanisław Nowocień — prze­
wodniczący Żarz. Głównego ZMP, 
Władysław Hull — nauczyciel z Rze­
szowa, Klaryssa Tymoszuk — stu­
dentka Akademii Medycznej w Bia­
łymstoku, Jan Zachwatowicz — prof. 
Politechniki Warszawskiej, Maria 
Maniak — działaczka ZSL, Jerzy Lu- 
bos — nauczyciel z woj. opolskiego, 
Ignacy Złotowski — prof. Uniwersy­
tetu Jagiellońskiego, Teodor Kocerka 
— zasłużony mistrz sportu, ks. Żyw- 
czyński — prof. Katolickiego Uni­
wersytetu Lubelskiego, Edmund 
Osmańczyk — literat, Lucjan Pracki 
— korespondent prasy polskiej w 
Korei.

Dyskusja wykazała, że w ciągu 
ostatniego roku ruch obrońców po­
koju w Polsce w dalszym ciągu roz­
szerzył się, wzmocnił i pogłębił swą 
działalność, że naród polski zwiera­
jący coraz mocniej swe szeregi we

bandę szpiegowska
WARSZAWA (PAP). W połowie 

listopada br. władze bezpieczeństwa 
publicznego wykryły i zlikwidowały 
na terenie woj. krakowskiego orga­
nizację szpiegowską, będącą na usłu­
gach zagranicznego ośrodka wywia­
dowczego. W czasie rewizji znalezio­
no u aresztowanych instrukcje, ra­
porty i materiały wywiadowcze.

Przestępcza działalność organiza­
cji, była ułatwiona przez to, że nie­
którzy członkowie jej kierownictwa, 
zajmując jako księża wysokie stano­
wiska w arcybiskupiej kurii kra­
kowskiej, wykorzystywali te stano­
wiska dla działalności szpiegowskiej 
i dywersji politycznej, skierowanej 
przeciwko Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej.

W siedzibie kurii krakowskiej zna­
leziono w archiwum i różnych 
skrytkach m. in. 35 700 dolarów 
amerykańskich, ok. 5 kg monet zło­
tych i większą ilość innych walut.

Piwnice kur" arcybiskupiej, iak 
się okazało, służyły jako miejsce 
ukrycia przed władzami dzieł sztuki 
i drogocennego mienia hrabiów, ma­
gnatów i byłych obszarników, z 
których część zbiegła za granicę.

Wśród aresztowanych znaidują sie 
m. in.: notariusze kurii ks. Wit 
Brzycki i ks. Jan Pochopień, kan­
clerz kurii ks. Boie^ł*”" Przybyszew­
ski oraz ks. Józef Lelito i ks. Szy- sterstwa Spraw Zagranicznych wi- : dowie nowych fabryk ”i miast ośią- 
manek. j ceministrowi Stefanowi Wierblow- j gnięciami w podnoszeniu poziomu

Jtochodzenia trwają. skiemu. produkcji, w rozwoju kultury 1 nau-

i

Masowy udział ludności
w wyborach w Rumunii

W atmosferze jednomyślności
ogromnego entuzjazmu odbyły się w 
Rumunii w ubiegłą niedzielę wybo­
ry deputowanych do Wielkiego Zgro 
madzenia Narodowego.

Miliony wyborców — robotników, 
techników, inżynierów, pracujących 
chłopów, działaczy kultury, nauki i 
sztuki, wojskowych, duchownych, 
studentów — oddały swe głosy na 
kandydatów frontu demokracji lu­
dowej.

W wielu komisjach wyborczych do 
godziny 17 złożono już przeszło 95 
proc, głosów. W wielu wsiach wszy­
stkie głosy oddane zostały już przed 
godziną 8 rano. z

l kroniki dyolomatvczne’
WARSZAWA (PAP). W dniu 1 bm. 

nowomianowany ambasador nad­
zwyczajny i pełnomocny Turcji w i Froncie Narodowym ’wyraża^ćodzień 
Polsce pan Abdulahat Aksin złożył wolę walki o pokój wielkimi osią- 
wizytę wstępną kierownikowi Mini- I gnięciami, uzyskiwanymi przy bu-

rzego Andrzejewskiego skład delega-

■ sl.ąmi. (Skład delegacji na wiedeń- 
i ski Kongres Narodów w Obronie 
■ Pokoju podajemy oddzielnie).

WYBÓR PKOP
Równie.’: jednomyślnie dokonano 

. wyboru Polskiego Komitetu Obroń- 
! ców Pokoju w składzie zapropono­

wanym w imieniu komisji-matki 
przez red. Dominika Horodyńskiego.

Z kolei poseł Maria Jaszczukowa 
odczytała projekt rezolucji II Ogól­
nopolskiego Kongresu Obrońców Po­
koju.

Rezolucja uchwalona została wśród 
długotrwałych oklasków.

Również jednomyślnie uchwalili 
zebrani depesze do uczestników 
IV Wszechzwiązkowej Konferencji 
Obrońców Pokoju, która w dniu 
2 grudnia rozpocznie obrady w Mo­
skwie. Odczytywaniu depeszy to­
warzyszyły burzliwe, spontaniczne 
owacje na cześć przyjaźni polsko- 
radzieckiej, na cześć Chorążego 
Światowego Obozu Pokoju — Józefa 
Stalina. a

Na tym zakończyły się obrady 
u Ogólnopolskiego Kongresu Obroń­
ców Pokoju.

POSIEDZENIE 
NOWOWYBRANEGO PKOP

Po zakończeniu obrad, odbyło się 
posiedzenie nowowybranego Polskie­
go Komitetu Obrońców Pokoju.

Posiedzenie zagaił Leon Krucz­
kowski. Stwierdził on, że w chwili 
przystąpienia do wyboru przewod­
niczącego PKOP myśli jego człon­
ków kierują się ku osobie dotych­
czasowego przewodniczącego prof 
Jana Dembowskiego. Prof. Dembow­
ski jednakże powołany został na wy­
sokie stanowisko państwowe: iest 
Marszałkiem Sejmu Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej i zastępcą 
przewodniczącego Rady Państwa jak 
również — Przewodniczącym Pol­
skiej Akademii Nauk i czynnym 
«nńailaCZemu szeregu organizacji 
społecznych i naukowych. Te nie­
zwykle poważne obowiązki nie po­
zwalają prof. Dembowskiemu pełnić 
n,>ntagZym ciągu odpowiedzialnej 
v Przewodniczącego Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju. *

Prof. Dembowski wśród burzli­
wych oklasków oświadczył, że w 
miarę swych sił i możliwości w 
dalszym ciągu hedzie brał udział 
w pracach PKOP, którego człon­
kiem pozostaje nadal.

Następnie Leon Kruczkowski za­
proponował wybranie na przewod­
niczącego Jarosława Iwaszkiewi­
cza, znakomitego pisarza i wybit­
nego działacza ruchu obrońców po­koju. v
Kandydatura przyjęta została je­

dnomyślnie wśród oklasków. Jedno- 
oh»rr teSUfWS,

5 prezydium pud.jem,

Uroczysta akademia
W przeddzień święta narodowego 

odbyła się w teatrze ludowym w Ti­
ranie uroczysta akademia ludności 
pracującej z okazji 8 rocznicy wy­
zwolenia Albanii. Sala udekorowana 
była portretami Generalissimusa Jó­
zefa Stalina, generała armii Envera 
Hodży i flagami państwowymi Al­
bańskiej Republiki Ludowej i Związ­
ku Radzieckiego.

Zebrani z wielką uwagą wysłuchali 
referatu zastępcy przewodniczącego 
rady ministrów Albanii Mehmeta 
Szechu, wielokrotnie oklaskując sło- 
wa mówcy.

Następnie wygłosił przemówienie 
przewodniczący radzieckiej delegacji 
rządowej gen. Galicki. Przemówienie 
gen. Galickiego przerywane było 
wielokrotnie długotrwałymi oklaska­mi.

W atmosferze ogromnego entu­
zjazmu i
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Walkę o pokój można i trzeba wygrać! ’±°‘a
Naszą codzienną pracą pomnożymy wkład Polski

w dzieło utrwalenia pokoju światowego
demokratyczne i pokój miłujące Niemcy

Przemówienie Prof. I. Dembowskiego wygłoszone 
na II Ogólnopolskim Kongresie Obrońców Pokoju

W imieniu Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju otwieram H 
nopolski Kongres Obrońców Pokoju. Witam serdecznie wszystkich jego 
uczestników.
Już niewiele tylko dni dzieli nas 

od wielkiego wydarzenia światowe­
go, jakim będzie Kongres Narodów 
w Wiedniu. Walka o pokój wstępu­
je w nową fazę. Na dotychczaso­
wych międzynarodowych kongresach 
obrońców pokoju w Paryżu i w War­
szawie, na sesjach Światowej Rady

Ogól-

Pokoju i na wielu konferencjach 
zwolennicy pokoju obradowali nad 
tym, jak uniknąć nowej wojny świa­
towej. Ruch pokoju na caiym świę­
cie ogromnie wzmaga się. Świadczą

Wybór nowego prezydium
Rady Artystycznej
przy Ministrze Kultury i Sztuki

W Warszawie odbyło się pod prze­
wodnictwem Ministra Kultury i 
Sztuki Włodzimierza Sokorskiego V 
posiedzenie plenarne Rady Arty­
stycznej przy Ministrze Kultury i 
Sztuki.

Rada wybrała nowe Prezydium 
w następującym składzie: Prze­
wodniczący — Min. Kultury i 
Sztuki Włodzimierz Sokorski (z 
urzędu), zastępcy Przewodniczące­
go: dyr. Stanisław Balicki, prof, 
dr Jan Kott, rektor Marian Wnuk; 
członkowie Prezydium: red. Jerzy 
Andrzejewski, wiceprezes ZKP 
Zygmunt Mycielski, prof, dr Ju­
liusz Starzyński, Sekretarz Rady 
—- dyr. gen. Jan Wilczek.
Rada uchwaliła poza tym wystą­

pić do Prezesa Rady Ministrów z 
wnioskiem o zwiększenie liczby 
członków Rady do 45 osób i o zmia­
nę nazwy Rady na „Rada Kultury i 
Sztuki".

W toku obrad referaty wygłosili: 
dyr. Leon Schiller nt. „Ocena re­
pertuaru i działalności opery pol­
skiej", dyr. Arnold Szyfman nt. „O- 
cgna dotychczasowych osiągnięć i 
perspektywy dalszego rozwoju ba­
letu polskiego", dyr. Bronisław Dą­
browski nt. „Wyniki pracy Teatru 
Polskiego w Warszawie w r. 1952 1 
plan repertuarowy Teatru na rok 
1953", dyr. Bohdan Korzeniowski nt. 
„Wyniki pracy Teatru Narodowego 
w Warszawie w r. 1952 oraz plan re­
pertuarowy Teatru na rok 1953“ i 
dyr. Stanisław Balicki nt. „Próba 
oceny pracy Teatrów Polskiego i Na­
rodowego w Warszawie w roku 1952 
i analiza planów repertuarowych 
na rok 1953".

Po przedyskutowaniu referatów 
— Rada uchwaliła rezolucje, 
z których jedna dotyczy podstaw 

1 rozwoju opery 1 baletu polskie- 
i go, druga zaś zadań czołowych 
! Teatrów Polskiego i Narodowego 

w Warszawie.

o tym n‘e tylko wspaniałe wyniki 
plebiscytów w sprawie apelu sztok­
holmskiego i apelu Światowej Rady 
Pokoju, pod którymi podpisała się 
blisko czwarta część ludności globu 
ziemskiego. Świadczy o tym przede 
wszystkim niewątpliwy fakt, że w 
ostatnich czasach daje się wyraźnie 
zauważyć ogromny wzrost dążeń po­
kojowych wśród sfer, które dotąd 
stały zdała od ruchu pokoju, a na­
wet były dlań nieprzychylnie uspo­
sobione. Dotyczy to przedstawicieli 
bardzo różnych ideologii, którzy jed­
nak są zgodni w tym, że pokój trze­
ba uratować, gdyż nowa wojna świa­
towa grozi zagładą cywilizacji i kul­
tury ludzkiej.

Coraz bardziej umacnia się w 
świecie myśl, że istniejące między 
państwami niezgodności i konflikty 
wymagają rozważenia, że należy 
szukać możliwości ich załatwienia w 
drodze dyskusji, układów. Z tych 
właśnie względów kongres wiedeń­
ski będzie miał odmienny od do-z 
tychczasowych zebrań charakter. Bę­
dzie on w całym znaczeniu tego sło­
wa kongresem narodów, pozwoli on 
ludziom którzy nie czuli dotychczas 
potrzeby kontaktów między sobą, na 
spotkanie się i swobodną wymianę 
poglądów.

Kongres zostaje zorganizowany 
przez obrońców pokoju, jednak ci, 

| którzy nie należą do ruchu pokoju, 
I będą mieli możność przedstawić

Zgodnie z wolę ludu
Imperializm amerykański łoży ol-1 znania samych oskarżonych, że ban- 

brzymie sumy na akcję szpiegowską da Slansky'ego przez swoją zdra- 
i dywersyjną prowadzoną przeciwko dziecką, sabotażową i szpiegowską 
pokój miłującym krajom. Ta dywer- działalność włączyła się całkowicie 
syjna działalność nabrała szczególnie do systematycznych przygotowań 
szerokiego rozmachu po uchwaleniu wojennych imperializmu. W mysi 
nrzez Kongres USA ustawy z 1951 planów imperialistów banda Slan- • łupnia

pole amerykańskie wyasygnowały

—— —--- -
roku o wyasygnowaniu 100 min do­
larów na finansowanie szpiegów i 
dywersantów działających przeciw­
ko Związkowi Radzieckiemu i kra­
jom demokracji ludowej.

Poza tym, jak przyznaje amery­
kańskie pismo „United States News 
and World Report" w 1951 ^mono-

350 min dolarów różnym organiza-1 
cjom reakcyjnym zajmującym się 
działalnością dywersyjną.

Zbrodnicze knowania amerykań­
skich imperialistów oraz ich nik­
czemnych najemników skazane są 
jednak na fiasko. Obóz pokoju i de­
mokracji odpowiada bowiem na niej

sky‘ego dążyła do przekształcenia 
Czechosłowacji w kolonię imperia­
lizmu, w bazę wojenną przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu i krajom 
demokracji ludowej. W tym celu 
współdziałali zgodnie z wywiadem 
Imperialistów różnorodni jego agen­
ci, rekrutujący się spośród starych i 
nowych zamaskowanych zdrajców 
ruchu robotniczego, spośród nacjo­
nalistów, trockistów i syjonistów, ti- 
towców i kolaborantów.

Proces praski wywołał ogromne 
poruszenie i oburzenie ludu Czecho­
słowacji skierowane przeciwko re­
negatom i zdrajcom narodu. Do sądu 
przeprowadzającego sprawę napły­
nęło z górą 10.000 depesz i uchwał

^ostrzeniem czujności” demasko-> domagających się najsurowszej kary 
wmtmn i unieszkodliwieniem szpie- dla zdrajców. Woli ludu stało się za- 
gów i dywersantów. Dzięki czujno- dość. Sąd ogłosił głęboko sprawiedli- 
óe^ma1 pucujących i partii komu- wy wyrok, zgodny z wolą i najzy-

szkodliwiono zdradziecką bandę 
Rajka na Węgrzech, Kostowa w Buł­
garii, Patrascana w Rumunii, Gotnuł- 
kowszczyznę w Polsce.

Ostatnio, dzięki czujności Komuni­
stycznej Partii Czechosłowacji, zde­
maskowana i unieszkodliwiona zo­
stała banda zdrajców narodu cze­
skiego i słowackiego. Przewód są­
dowy wykazał, a potwierdziły to ze- 

swój punkt widzenia i zaproponować ( 
nowe rozwiązania istniejących sprze- ( 
czności.

Kongres wyłącza wszelką polemikę 
na temat ustroju lub polityki we­
wnętrznej poszczególnych krajów i 
będzie całkowicie oparty na zasadzie 
możliwości pokojowej współpracy i 
współżycia różnych systemów poli­
tycznych, zapewnienia każdemu kra­
jowi niezawisłości i suwerenności. 
Przedmiotem obrad Kongresu będą 
trzy wielkie zagadnienia:

Jak wstrzymać toczące się woj­
ny.

Jak zakończyć tak zwaną zimną 
wojnę.

Jak zabezpieczyć niezawisłość 
narodów i zagwarantować bezpie­
czeństwo wszystkich krajów.
Na tle doniosłych, żywotnych za­

gadnień międzynarodowych nabiera 
właściwego charakteru ądział nasze­
go kraju w Kongresie Narodów, do 
czego nasze dzisiejsze zgromadzenie 
jest przygotowaniem. Polska wnio­
sła wielki wkład w dzieło pokoju 
świata. Polska jest przykładem we­
wnętrznej zwartości w wielkim dzie­
le pokojowego budownictwa opar­
tego na przyjaznej współpracy z in­
nymi narodami, w pierwszym rzę­
dzie z ostoją pokoju wielkim Związ­
kiem Radzieckim oraz z potężną — 
Chińską Republiką Ludową, z Nie­
miecką Republiką Demokratyczną, z 
bratnimi krajami demokracji ludo­
wej.

W ciągu niewielu ostatnich mie­
sięcy przeżyliśmy u nas w kraju sze­
reg doniosłych wydarzeń.

Nasza nowa Konstytucja jest 
wyrazem życia i pracy narodu wal­
czącego o dobro człowieka. Jest rze­
czą wysoce znamienną, że Konsty­
tucja polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej nie przewiduje możliwości 
wypowiedzenia wojny jakiemukol­
wiek krajowi. Czyn taki byłby prze­
stępstwem przeciwko prawu. Nato­
miast walkę o pokój podnosi do wy­
sokości zasady polityki Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej.

Drugim doniosłym wydarzeniem 
jest umocnienie się jednolitego Fron­
tu Narodowego. Jak wskazują wyni­
ki wyborów do Sejmu, Polacy są 
jednomyślni, niezależnie od różnicy 
przekonań i poglądów gdy Idzie o 
sprawy zasadnicze, zawarte w pro­
gramie Frontu Narodowego. W spra­
wach podstawowych jesteśmy 
wszyscy zgodni i wszyscy jesteśmy 
gotowi wystąpić jednolicie w obronie 
naszych zdobyczy w obronie nieza- 

, wisłości 1 suwerenności naszego 
kraju. Jesteśmy zgodni z progra­
mem Frontu Narodowego w sprawie 
konieczności obrony i utrzymania 
pokoju świata.

Delegacja polska na kongres wie­
deński, którą dziś wybieramy, wystą­
pi na nim z pełnią przeświadczenia, 
że za nią stoi cały naród, że repre­
zentuje ona jedność tego narodu, 
który zawsze walczył o wolność i 
niezawisłość naszą i waszą.

W dobie dzisiejszej widoki powo­
dzenia akcji pokojowej są duże. 
Ludzkość ma dość zimnej wojny, 
dość nędzy i niepokoju, wywołane­
go wciąż rosnącymi zbrojeniami, 
bezrobociem, niepewnością jutra, u- 
pośledzeniem człowieka pracy w je­
go elementarnych prawach i ele­
mentarnej godności. Walkę o pokój 

, można i trzeba wygrać. Ale oznacza 
i to, że właśnie w chwili obecnej mu- 
i simy rzucić na szalę wielki wysi­

łek, aby ją przeważyć na stronę 
pokoju. Naszą pracę codzienną, na­
szą walkę o , wykonanie Planu 6- 
letniego, nasze piękne zdobycze we 
wszystkich dziedzinach życia pań­
stwowego powinniśmy pomnożyć je­
szcze bardziej, albowiem waga Pol­
ski w światowym ruchu pokoju bę­
dzie tym większa, im kraj nasz bę­
dzie silniejszy gospodarczo i bar­
dziej zwarty ideologicznie.

W poczuciu naszej jedności, na­
szego umiłowania twórczej pokojo­
wej pracy prosimy naszych delega­
tów na Kongres Narodów aby po­
nad głowami podżegaczy wojennych 
przekazali wszystkim narodom 
świata nasze braterskie pozdrowie­
nia.

wolniejszymi interesami narodów 
Czechosłowacji.

Wyrok ten jest dotkliwym ciosem 
dla imperializmu. Unieszkodliwienie 
bandy Slansky‘ego przekreśliło ich 
zbrodnicze plany godzące także w 
żywotne interesy narodu polskiego. 
Dlatego też polskie masy pracujące 
widzą w sprawiedliwym wyroku w 
procesie Slansky‘ego i jego wspólni-

Prognoza pogody 
przez... telefon!

Podobnie jak dokładny czas z ze­
garynek, mieszkańcy Moskwy o- 
trzymują od niedawna prognozę po­
gody po nakręceniu odpowiedniego 
numery telefonicznego. Prognoza po­
gody utrwalona jest na specjalnej 
płycie W godzinach rannych usły­
szeć można prognozę na dzień bie 
żący, a w godzinach popołudniowycl

ków triumf wspólnej sprawy pokoju ua dzień następny.

Podczas odbywającego się w Ber­
linie kongresu walki o porozumienie 
i pokój przemawiał m. in. jeden z 
członków goszczącej na kongresie 
delegacji Polskiego Komitetu Obroń­
ców Pokoju, inż. arch. Zygmunt Ski- 
bniewski, naczelny urbanista War­
szawy, oświadczając m. in.:

— Przybyliśmy do Berlina, stolicy 
Niemieckiej Republiki Demokratycz­
nej, jako przedstawiciele polskich o- 
brońców pokoju i w ich imieniu, w 
imieniu narodu polskiego witamy 
wasz wspaniały kongres pokojowy. 
Kongres ten jest nowym dowodem, 
ze w narodzie niemieckim znowu o- 
żyły i rozkwitły szlachetne, twórcze 
humanistyczne tradycje.

Wzniosłe i piękne są historyczne 
przemiany w NRD, które przyczyniły 
się do tego, że ja — jeden z niezli­
czonych byłych więźniów obozów 
koncentracyjnych — występuję w 
Berlinie w tak przyjacielskiej misji, 
jaka przypadła w udziale delegacji 
polskiego ruchu obrońców pokoju. 
Narody nasze,, połączone granicą po­
koju na Odrze i Nysie, zrozumiały, 
że mogą i powinny żyć i współpra­
cować w przyjaźni i zgodzie.

My, budowniczowie Polski, tak sa­
mo jak wy, budowniczowie Niemiec, 
nienawidzimy podżegaczy wojen­
nych, którzy ponownie pragną zni­
szczenia waszych i naszych, budowa­
nych z wielkim wysiłkiem i entuzja­
zmem osiedli i budowli.

Dlatego też solidaryzują się z wa­
mi polscy obrońcy pokoju i z całe­
go serca popierają waszą walkę o 
zjednoczone, demokratyczne, pokojo­
we Niemcy, których istnienie — zgo­
dnie ze słowami przyjaciela naszych 
narodów, Wielkiego Stalina — obok 
istnienia miłującego pokój Związku 
Radzieckiego zapewni pokój Europie.

Wspólnie z wami walczymy o wol­
ność i niezawisłość waszego narodu, 
o pokój dla Niemiec i dla Europy, o 
likwidację wojennego „układu ogól­
nego", przy pomocy którego imperia-

Zakc ńczenie obrad 
niemieckiego kongresu 
walki o porozumienie i pokój

W Berlinie zakończyły się obrady 
niemieckiego kongresu walki. o po­
rozumienie i pokój.

Uczestnicy kongresu uchwalili 
jednomyślnie odezwę wzywającą 
wszystkich uczciwych Niemców, by 
nie dopuścili do ratyfikacji układów 
wojennych podpisanych przez rząd 
Adenauera i mocarstwa zachodnie I 
by wywalczyli przywrócenie jedno­
ści Niemiec i zawarcie z Niemcami 
‘raktatu pokoju.

Odezwa stwierdza, że uczestnicy 
kongresu witają mający się zebrać 
w Wiedniu Kongres Narodów w 
Obronie Pokoju i oświadczają, że 
udział delegacji niemieckiej w pra­
cach tego kongresu będzie stano­
wił wyraz szczerego dążenia całego 
narodu niemieckiego do utrwalenia 
pokoju.
Uczestnicy kongresu berlińskiego 

uchwalili także apel, w którym o- 
strzegają deputowanych do parla­
mentu zachodnio-niemieckiego przed 
głosowaniem za ratyfikacją wojen­
nych układów zawartych w Bonn i 
Paryżu. Uczestnicy kongresu stwier­
dzają w tym apelu, że głosowanie za 
ratyfikacją tzw. „układu ogólnego" 
będzie się równało zdradzie na’rodu 
niemieckiego.

Następnie odbyły się wybory no­
wego składu niemieckiego Komitetu 
Obrońców Pokoju, do którego weszło 
około 150 osób. Wybrano także dele­
gację na Kongres Narodów w Obro­
nie Pokoju w Wiedniu. Przewodni­
czącym Niemieckiego Komitetu O- 
brońców Pokoju wybrany został po­
nownie prof. W. Friedrich, a sekre­
tarzem generalnym H. Wilmann.

Spotkanie młodzieży Stolicy 
z budowniczymi Paloca Kultury i Nauki

W auli politechniki warszawskiej 
odbyło się spotkanie studentów wyż­
szych uczelni warszawskich z ra­
dzieckimi budowniczymi Pałacu Kul- | 
tury i Nauki i członkami młodzie­
żowej reprezentacji siatkarzy ZSRR

W spotkaniu wziął udział przed­
stawiciel WOKS w Warszawie J. G. 
Safirow.

Studenci warszawscy, którzy 
szczelnie wypełnili wielką aulę 
politechniki zgotowali wchodzącym 
na salę gościom radzieckim gorącą 
owację.
Po zagajeniu spotkania przez rek- 

ora Bukowskiego, który serdecznie 
powitał gości, przemówił do zebra­
nych przewodniczący koła TPPR 
przy politechnice ob. Intrator.

liści amerykańscy i ich europejscy 
satelici chcą zakuć w kajdany Niem­
cy zachodnie. Przeciwko tym pla­
nom walczą wszyscy uczciwi ludzie 
na świecie, walczą miliony bojowni­
ków o pokój.

Prezydent W. Pieck 
na koncercie 
artystów radzieckich

W obecności Prezydenta NRD — 
Wilhelma Piecka odbył się w Berli­
nie pożegnalny koncert artystów ra­
dzieckich, którzy przybyli do NRD 
z okazji Miesiąca Przyjaźni Nie- 
miecko-Radzieckiej.

Wykonawców nagrodzono długo­
trwałymi i serdecznymi oklaskami. 
Po koncercie głos zabrał premier 
Otto Grotewohl, który wyraził ser­
deczne podziękowanie artystom ra­
dzieckim i podkreślił, że ich wystę­
py były ogromnym wkładem w dzie­
ło pogłębienia przyjaźni niemiecko- 
radzieckiej.

Wyniki keskursu 
na utwór literacki 
o tematyce pokojowej

Jury konkursu literackiego na u- 
rwór o tematyce pokojowej w skła­
dzie: Zofia Nałkowska, Anna Ka­
mieńska Ryszard Matuszewski i Gu­
staw Morcinek, na posiedzeniu dnia 
30. XI. 52 po rozpatrzeniu 344 nade­
słanych prac, postanowiło przyznać 
następujące nagrody:

Pierwszą nagrodę w wysokości
4.000 zł Tadeuszowi Kwiatkow­
skiemu (godło „Monika") za opo­
wiadanie „Gwiazda brazylijskiego 
nieba". Dwie drugie nagrody w 
wysokości 3.000 zł każda: Maciejo­
wi Słomczyńskiemu (godło „Har­
monia") za „Opowiadanie o czar­
nych nosorożcach" i Stanisławowi 
Kowalewskiemu (godło „Wilhelm 
Tell") za opowiadanie „CL ho 
szczęście).
Z trzech trzecich nagród w wyso­

kości 2 tys. zł każda — dwie posta­
nowiono przyznać: Jerzemu Janic­
kiemu (godło „Budowa") za prozę pt 
„Nylon" i Jadwidze Korczakowskiej 
•godło „Matka") za opowiadanie pt. 
„Rozbicie", trzecią zaś podzielić po­
między Jerzego Zagórskiego (godło 
, Wiatr, deszcz i śnieg") za cykl wier­
szy pt. „Pieśni obrońców pokoju" o- 
raz Wandę Karczewską (godło „Go­
dzina przed świtem") za wiersz „Go­
dzina przed świtem".

Od 1 grudnia sprzedaż
choinek świątecznych

W caiym kraju Już od kilku dni trwa­
ją przygotowania do zaopatrzenia rynku 
w choinki świąteczne. Pracownicy la­
sów państwowych już w drugiej połowi, 
listopada rozpoczęli wycinanie na choin­
ki drzewek, przeznaczonych do wytrze­
bienia bez szkody dla gospodarki leśnej. 
Nad sprawnym przebiegiem transportu 
drzewek do poszczególnych miast czu­
wają wojewódzkie ekspozytury ,,Las(*. 
Najwięcej choinek w bieżącym roku do­
starczą województwa: krakowskie, wroc­
ławskie. katowickie, olsztyńskie i biało­
stockie. Np. z lasów woj. olsztyńskiego 
dostarczy się ok. 60 tys. drzewek, z któ­
rych poważną Ilość otrzymają placówki 
handlu uspołecznionego w Warszawie. Po­
nadto Warszawa otrzyma choinki z woje­
wództw: krakowskiego, białostockiego 1 z 
pow radomskiego, który dostarczy choi­
nek jodłowych.

Sprzedażą drzewek w miastach zajmo­
wać się będą placówki MHD 1 spółdziel­
nie spożywców, a na wsiach — gminne 
spółdzielnie.

Detaliczna sprzedaż choinek rozpoczę­
ła się już od 1 grudnia br. na specjal­
nie wyznaczonych placach 1 będzie 
trwała do 24 grudnia. Ceny choinek są 
niskie, takie same jak w roku ubieg­
łym, tj..: cena drzewka o wysokości 
1 metra wynosi 5 zł, od 1 do 2 m — 
8 zł, od 2 do 3,5 m — 12 zł. Cena więk­
szych drzewek — tzw. świetlicowych, 
na które należy składać zamówienie do 
wojewódzkich ekspozytur „Las“ jest 
również niezmieniona i wynosi 31,50 zł.

Serdecznie powitany przes zgro­
madzonych zabrał następnie głos 
przedstawiciel WOKS w Warszawie 
J. G. Safirow. Podkreślił on zna­
czenie zacieśniającej się coraz bar­
dziej polsko-radzieckiej współpracy 
kulturalnej, która przyczynia się w 
dużym stopniu do pogłębienia przy­
jaźni między obu narodami — waż­
nego czynnika światowego obozu ro- 
koju.

Przedstawiciel sportowców radziec­
kich mistrz sportu Siedow przekazał 
gorące pozdrowienia dla całej mło­
dzieży polskiej od sportowców Kraju 
Rad.

Po części oficjalnej odbyły się 
występy artystyczne, a następnie 
zabawa, w której u/’ estniczyll 
również goście radzieccy.
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Acłimatowlcz Osman, prof. Polltechnl- 
“‘.U Ł6dź’ Adamczyk Aleksander — czł. 
Eewip P^00'.’ Wodnica p. Słupsk, AJdu- 

Kazimierz ~ uniwersytetu 
Poznań, Albrecht Jerzy — przew. st. Ra- 
ay Narodowej, Warszawa, Andryszczak 

7. nauezyclelka, Grodzisk, An- iXJ.Ti * k I| Jerzy ~ literat, Warszawa, 
wlZ, . ‘ c? Karo1 ~ aktor i reżyser,

i Interesowało go wszystko. Skrzętnie zbierał informacje, 
' przekazywane mu przez Szczurka i Kłącza oraz przez ich
; agentów. Zdążył już nawiązać sporo znajomości, nie prze- 
: puszczał żadnej okazji, aby tego, czy owego pociągnąć za 
■ język, skrupulatnie notował w pamięci każde zdanie, każdy 

drobiazg. Jego przygodnym informatorom mogło się zdawać 
' że nie przywiązuje żadnej wagi do ich słów, że szczegóły, 
i dotyczące pracy w fabryce, czy urządzenia w ogóle go nie
i obchodzą — widział to i usypiał tym ich czujność. Zupełnie
I przypadkowo dowiadywał się rzeczy, o których wiedział, że 
i przedstawiają sporą wartość dla wywiadu, przekazywał je 

do Londynu, dwoił się i troił, zawsze mając szeroko otwar­
te oczy i uszy. W tym czasie udało mu się zdobyć dokładne 

' dane, dotyczące produkcji jednej ze śląskich hut, ponadto 
Kłącz przekazał mu niezwykle cenne informacje odnośnie 
rozmieszczenia placówek WOP-u na wschodnim wybrzeżu.

i To wszystko razem wzięte sprawiło, że gdy po raz drugi 
spotkał się z Gordonem — nie czuł tej tremy, która towa­
rzyszyła mu przy pierwszym spotkaniu. Zwięźle poinformo­
wał Gordona o rezultatach, jakie ostatnio osiągnął i zapoznał 
go z planami na najbliższą przyszłość.

i Anglik jednak — nie lekceważąc całokształtu roboty wy- 
I wiadowczej — największe znaczenie przywiązywał do wyko- 
' nania zadań, mieszczących się w ramach „akcji Hel", wie- 
1 dział bowiem, że na niej skupia się zainteresowanie insty- 
' tucji z którą i Intelligence Service musiała się poważnie 
i liczyć: koncernu chemicznego Bloomsona, wchodzącego 
w skład wszechmocnej „Ohio Company".

— Czy nawiązał pan kontakt z Bończą? — spytał po­
spiesznie, gdy Horodecki skończył sprawozdanie.

— Częściowo..
Jasno-niebieskie oczy Gordona spojrzały nań pytająco.
— Co znaczy częściowo?
— Po prostu to. że znalazłem człowieka, za pośrednictwem 

którego będę mógł się z Bończą porozumieć!
Mówił prawdę. Poprzedniego dnia bowiem Szczurek

^Z oZa\. A?ryas Franciszek - górnik, 
wit?' a * Ludowej, Katowice, Bace- 

„Grazyna — kompozytorka, warsza­
wa, Baranowski Tadeusz — profesor uni­
wersytetu, Wrocław, Bocheński Jacek — 
literat, Warszawa, Bogdanowicz Jan — 
prof. Akademii Medycznej, Warszawa, 
“OKw* — robotnik Kieleckich Za­
kładów Wytw. Met., Kielce, Breza Ta- 

.7 iiterat, Warszawa, Broniewski 
aSadviS!.w .7 literat, Warszawa, Bry- 
azińąki Wojciech — aktor, Warszawa

Romuald — prof. Politech­
niki, Gdańsk, Chałasiński Józef — prof. 
Uniwersytetu, Warszawa, Chrzęścik Ire- 
na — majster zakładu włókien sztucz­
nych, Gorzów. Czarnecki Stefan — ma- 
szynlsta PKP, Bydgoszcz, Czerwiński 

sekretarz CRZZ, Warszawa, 
czubalski Franciszek — rektor Akademii 
Medycznej, Warszawa, ks. Czuj Jan — 
dziekan Wydziału Teologii UW, Warsza­
wa, Dąbrowska Maria — literatka, War­
szawa, ks. Dąbrowski Eugeniusz — pro­
fesor teologii, Warszawa, Dembowski Jan 
7 J.preJ'es FAN, członek Światowej 
Rady Pokoju, Warszawa, Deporasiński 
Ryszard — sekretarz PKOP, b. charge 
daffaires Polski w Korei, Warszawa, 
Dłuski Ostap — członek Światowej Rady 
Pokoju, Warszawa, Dobraczyński Jan — 
Mterat, Warszawa. Dobrzański Jan — 
prorektor KUL, Lublin, Duma Henryk — 
Przód, pracy Stoczni Gdańskie!, Gdańsk, 
Dunikowski Ksawery — Bud. Polski Lu­
dowej, artysta-rzeźblarz, Kraków, Dwo­
rakowska Helena — sekretarz ZG Ligi 
Kobiet, Warszawa, Dychtanowicz Broni­
slaw — przód, brygadzista PGR, Sławno, 
woj, poznańskie, Eibisch Eugeniusz — 
profesor ASP, Warszawa, Fitelberg Grze- 
F?72 — dyrygent, Katowice, Frydryche- 
wicz Aleksandra — robotnica przód, pra­cy WZPO 2, Warszawa. P

Gajewski Piotr — chłop, woj. kielec­
kie, Goetel Walery — prof. Akademii 
Górniczej, Kraków, Góralski Władysław 
Tl działacz społeczny, Warszawa, Górec- 

Władysław — murarz, przód, pracy, 
Warszawa, Gout Tadeusz — prawnik, 
działacz SD, Warszawa, Gutek Franci- 
J?ek. — czl* spółdz. produkcyjnej, gm. 
Dycnawa, woj. lubelskie, Gruszczyński 
Krzysztof — literat, Warszawa.

Hanke Wit — sekretarz Zw. Zaw. Gór­
ników, Katowice, Hirszfeld Ludwik — 
prof. Akademii Medycznej, Wrocław, 
Horodyński Dominik — redaktor nacz. 
„Dziś i Jutro“, Warszawa.

Infeld Leopold — profesor Uniwersyte­
tu Warszawskiego, wiceprzewodniczący 
®w‘- Rady Pokoju, Warszawa, Iwaszkie­
wicz Jarosław — literat, Warszawa.

Jakubowska Wanda — reżyser filmo­
wy, Warszawa, Jankowska Stanisława — 
sekretarz ZZNP, Warszawa, Jaszczukowa 
Maria — poseł, Warszawa, Jodłowski Je- 

prof. U ni we r. Warsz., Warszawa, 
Jonscher Karol — profesor Akademii 
Med., Poznań, Junger Julian — nauczy­
ciel, Piława, p. Dzierżoniów, woj. wroc­
ławskie.

Kacprzak Marcin — prof. Akademii 
Medycznej, Warszawa, Kętrzyński Woj­
ciech — publicysta katolicki, Warszawa, 
Kłosiewicz Wiktor — przewodniczący 
CRZZ, członek Świat. Rady Pokoju, 
Warszawa, Kocerka Teodor — mistrz 
aportu, I^vdgoszcz, Kodejszko Eugeniusz 
— profesor Akademii Medycznej, prezes 
Pol. Tow. Lekarskiego, Warszawa, Ko­
walczyk Janina — nauczycielka, Łęczy- 

woj. łódzkie, Kowarzyk Hugo — prof. 
, Akademii Medycznej, Wrocław, Koźniew- 
ski Kazimierz — literat, Warszawa, 
Krenc Jan — kompozytor, Katowice, 
Kruczkowski Leon — literat, Przew. 
Związku Literatów, czł. Światowej Rady 
Pokoju, Warszawa, Krygier Alfred — 
dyrektor administracyjny Instytutu Ma­
tematycznego, Warszawa, Krzysztofik 
Józef — hutnik, odzn. Sztandarem Pra- 
"y I kl., Katowice, Kulczyński Stani- 
ław — profesor uniwersytetu Wrocław, 
Kulisiewicz Tadeusz — artysta-grafik, 
7arszawa, Kuratowski Kazimierz — pro- 
esor Uniw. Warsz., Warszawa, Kurna- 
:owlcz Jan — aktor, Warszawa.
Lehr-Spławiński Tadeusz — profesor 

Tnlw. Jagiellońskiego, Kraków, ks. Lem- 
arty Antoni — prezes „Caritas*4, War­
wa, Lihos Jerzy — nauczyciel, woj. 
oolskie, Lutosławski Witold — kompo- 
ztor, Warszawa.
Macała Franciszek — przód, pracy w 
afawagu, Wrocław, Madej Zofia — 
hłopka, gm. Baranów, woj. rzeszowskie, 
lałaczewski Leon — chłop, gr. Giżyno, 
roj, warszawskie, Maniak Maria — 
ziała czka ZSL, Warszawa, Manteuffel 
’adeusz — profesor Uniwersytetu War- 
lawskiego, Warszawa, Marchlewski Teo- 
or> — rektor Uniw. Jagiellońskiego,

Kraków, Marclńska Marla — chłopka, 
Szczytno, woj. olsztyńskie, Marczak Ber­
nard — przód, pracy i racjonollzator, 
Nowa Huta, Marków Józef — murarz, 
przód, pracy, Warszawa, Mazur Janina 
— chłopka, woj .lubelskie, Mazur Stani­
sław — profesor Uniwersytetu Warszaw., 
Warszawa, Micewski Andrzej — sekre­
tarz Komisji Intelektualistów 1 Działaczy 
Katolickich przy PKOP, Warszawa, Mi­
kołajczak Helena — nauczycielka Liceum 
Handlowego, Zielona Góra, Morcinek 
Gustaw — literat, Katowice, Muslałowa 
Alicja — przewodnicząca Ligi Kobiet, 
Warszawa, Mycielski Zygmunt — kompo­
zytor, Warszawa.

Nałkowska Zofia — literatka, Warsza­
wa, Nowicki Marian — działacz społecz­
ny, Warszawa.

Orgielbrand Bolesław — profesor Uni­
wersytetu Poznańskiego, Poznań, Osmań- 
czyk Edmund — literat, Warszawa, Ożga 
Michalski Józef — przewodniczący ZSCh, 
Warszawa.

Panufnik Andrzej — kompozytor, War­
szawa, Parandowskl Jan — literat, War­
szawa, Perdas Stanisław — przód, pracy 
zakł. im. Strzelczyka, Łódź, Pieniążek 
Szczepan — profesor Szkoły Głównej Go­
spodarstwa Wiejskiego, Warszawa, Pień­
kowski Stefan — protfesor Uniwersytetu 
Warszaw., Warszawa, Plewińska Korne­
lia — tkaczka zakładu im. Komuny, 
Łódź, Pniewski Bohdan — inż. architekt, 
Warszawa, Putrament Jerzy — literat, 
członek Sw. Rady Pokoju, Warszawa.

Rajewski Janusz — inż. budowy MDM, 
Warszawa, Reiff Ryszard — publicysta 
katolicki, Warszawa, Rzepka Władysław 
— ślusarz przodownik pracy roszą ml lnu, 
Witoszyce, woj. poznańskie, Rżany Fran­
ciszek — chłop, Falmirowice, woj. opol­
skie, Romanówna Janina — artystka sce­
niczna, Warszawa.

Schiller Leon — reżyser teatralny, 
Warszawa, Sendek Jan — przew. spół­
dzielni produkcyjnej, Wilczków, woj. 
wrocławskie, Sierpiński Wacław — pro­
fesor Uniw. Warsz., 
Warszawa, Sigalin 
architekt Warszawy, 
niewski Zygmunt — naczelny urbanista 
Warszawy, Warszawa, Słonimski Antoni 
— literat, Warszawa, Staff Leopold — li­
terat, Warszawa, Starewicz Artur —

wiceprezes PAN, 
Józef — naczelny 
Warszawa, Skib-

działacz społeczny, Warszawa, Stapińska 
Janina — nauczycielka, woj. krakowskie, 
Starkiewicz Witold — dziekan wydziału । 
lekarskiego Akademii Medycznej, Szcze­
cin, Stefanowski Bohdan — profesor Po­
litechniki, Warszawa, Strynkiewicz 
Franciszek — profesor Akademii Sztuk 
Plastycznych, prezes Związku Plastyków, 
Warszawa, Strzałkowski Tadeusz — se­
kretarz Zarządu Gł. ZMP, Warszawa, 
Stasiak Ludomir — sekretarz Nacz. Kom. 
Wykonawczego ZSL, Warszawa, Szan­
cer Jan Marcin — plastyk, Warszawa, 
Szczepański Kazimierz — nauczyciel Li­
ceum Statyst., Warszawa, Szczypek Jan 
— czł. spółdzielni prod., Dolice, woj. 
szczecińskie, Szeligowski Tadeusz — 
kompozytor, prezes Związku Kompozy­
torów Polskich, Warszawa, Szewalski 
Robert — profesor Politechniki, Gdańsk, 
Szperkowski Kasjan — czł. spółdzielni 
prod. Przysieka, woj. poznańskie.

Trepczyński Stanisław — prawnik, 
Warszawa, Tuczemska Wanda — członek 
zarządu „Caritas" Warszawa, Tuwim Ju­
lian — literat, Warszawa, Urbańczyk 
Stanisław — nacz. inż. w Zakładach 
Przemysłu Bawełnianego, Łódź.

Warchalowski Edward — profesor Po­
litechniki, Warszawa Wasilkowska Zo­
fia — wiceprzewodnicząca Ligi Kobiet, 
członek Sw. Rady Pokoju, Warszawa, 
Wierzbicki Witold — profesor Politech­
niki, wiceprezes PAN, prezes NOT, War­
szawa, Witas Stefan — chłop, Komorów, 
woj. rzeszowskie, Wnuk Marian — rektor 
Akademii Sztuk Pięknych, Warszawa, 
Woronowska Genewefa — maszynista 
PKP, Kętrzyń, woj. olsztyńskie, Wożnic- 
ki Jerzy — sekretarz Komitetu Słowiań­
skiego, Warszawa, Wyka Kazimierz — 
profesor Uniwersytetu Jagiellońskiego, 
Kraków.

Zachwatowicz Jan — architekt, War­
szawa, Zajączkowski Ananiasz — profe­
sor Uniwersytetu Warsz., Warszawa, Ze- 
lewska Romualda — chłopka, Kołaczki, 
woj. białostockie, Zelwerowicz Aleksan­
der — aktor, Warszawa.

Zukrowski Wojciech — literat, Warsza­
wa, Żylak Kazimierz — przodownik pra­
cy fabryki maszyn rolniczych „Kraj‘‘, 
Kutno, Zychliński Kazimierz — przód, 
pracy fabryki „Ursus", woj. warszaw­
skie.

»Oni przeciwgrużlicze«
W związku z „Dniami przeciwgruźll- 

czymi“, które trwają od 1—10 grud­
nia br. prezes Zarządu Głównego Pol­
skiego Czerwonego Krzyża dr J. Rut­
kiewicz udzielił następującej wypowie­
dzi przedstawicielowi PAP:
„Organizowane corocznie przez 

PCK „Dni przeciwgruźlicze** — o- 
świadcza na wstępie dr Rutkiewicz 
— to okres, który koła naszej organi­
zacji poświęcają na wzmożoną akcję 
uświadamiania obywateli, o meto­
dach zapobiegania i zwalczania tej 
groźnej choroby społecznej. Tego­
roczna akcja propagandowa „Dni“ 
ma głównie na celu szerokie spopula­
ryzowanie doniosłej i zasadniczej ro­
li poradni przeciwgruźliczych oraz 
spopularyzowanie skuteczności po­
wszechnych szczepień przeciwgruźli­
czych’* BCG, ulepszanych ostatnio 
przez specjalistów radzieckich. Pra­
cę uświadamiającą w tej dziedzinie 
prowadzą placówki Czerwonego 
Krzyża przez cały rok, a „Dni prze- 
ciwgruźlicze“ — to okres specjalnego 
skoncentrowania uwagi społeczeń-

stwa i pełnego zmobilizowania go do 
likwidacji gruźlicy, smutnej spu­
ścizny rządów burżuazyjno-obszarni- 
czych i okupacji".

„Ogromne są osiągnięcia służby 
zdrowia w Polsce Ludowej, w dzie­
dzinie walki z gruźlicą — mówi dalej 
dr Rutkiewicz. Dokonano milionów 
szczepień ochronnych wśród dzieci, 
zabezpieczając je przed zachorowa­
niami. Już obecnie dzięki olbrzymiej 
i szeroko zakrojonej akcji prowadzo­
nej przez ludową służbę zdrowia, 
dwukrotnie zmniejszyła się w sto­
sunku do okresu przedwojennego 
liczba zgonów, spowodowanych tą 
chorobą.

Warunki w jakich dziś prowadzi­
my akcję zapobiegania i zwalczania 
gruźlicy różnią się zasadniczo od 
warunków w przedwojennej Polsce 
burżuazyjnej. Zlikwidowanie bezro­
bocia, stała poprawa warunków by­
towych i higienicznych wszystkich 
obywateli, szeroko rozwinięte wcza­
sy, upowszechnienie wychowania fi­
zycznego, troska naszego Ludowego 
Rządu o higienę pracy, a przede 
wszystkim tysiące nowych jasnych 
mieszkań dla robotników — oto wa­
runki, które pozwalają nam skutecz­
nie zapobiegać i zwalczać gruźlicę, 
dziedzictwo nędzy mas pracujących 
w ustroju kapitalistycznym.

W przedwojennej Polsce, Polsce 
bezrobocia i nędzy klasy robotniczej 
i chłopstwa, bujnie szerzyła się gruź­
lica. Według międzynarodowych da­
nych statystycznych, Polska pod rzą­
dami burżuazji zajmowała wśród 31 
państw europejskich drugie miejsce 
pod względem ilości zgonów na tę 
groźną chorobę.

Dziś, na podnoszenie zdrowotności 
społeczeństwa rząd przeznacza wiel­
kie sumy pieniężne. Uruchamiane są 
wciąż nowe poradnie przeciwgruźli­
cze, sanatoria i szpitale, oddawane 
na użytek lecznictwa nowe środki 
lecznicze jak PAS, streptomycyna, 
nicozyt (rimifon) i inne".

Następnie prezes PCK omawia za­
dania aktywistów i kół Czerwonego 
Krzyża w tegorocznych „Dniach 
przeciwgruźliczych". Opieka leczni­
cza poradni przeciwgruźliczej, to za­
sadniczy i najważniejszy czynnik w 
walce o przywrócenie zdrowia cho­
remu. Dlatego też jednym z najważ­
niejszych zadań aktywistów, skupio­
nych w kołach PCK, jest rozwinię­
cie szerokiej akcji uświadamiającej 
i wyjaśniającej obywatelom rolę po­
radni. Zadaniem kół PCK jest tak­
że otoczenie opieką w blokach mie­
szkalnych i zakładach pracy wszyst­
kich dorosłych i młodzieży, w celu 
zapobiegania gruźlicy oraz kierowa­
nia osób podejrzanych o tę chorobę 
do poradni. Obok wyjaśnienia społe­
czeństwu doniosłej roli poradni 1 
masowych szczepień, koła PCK win­
ny w okresie trwania „Dni" wpoić 
ludności przeświadczenie o całkowi­
tej uleczalności tej choroby pod wa­
runkiem wczesnego jej rozpoznania 
i leczenia.

„Dni przeciwgruźlicze" winny 
zmobilizować całe społeczeństwo do 
walki o wyższy poziom kultury sa­
nitarnej, do walki o swe zdrowie, o 
całkowite zlikwidowanie gruźlicy.

Chcemy — stwierdza na zakończe­
nie dr Rutkiewicz — aby tegoroczne 
„Dni przeciwgruźlicze" stały się je­
szcze jednym etapem zwycięskiej 
walki z tą groźną chorobą społeczną. 
W walce tej pełny udział bierze Pol­
ski Czerwony Krzyż, społeczne ramię 
Służby Zdrowia".

Rozpocią) się sezon 
polowań na zające

W całym kraju rozpoczął się sezon po­
lowań na zające, który trwać będzie do 
25 stycznia 1953 roku. W bież, sezonie 
przewiduje się odstrzał ok. 1 miliona 
sztuk zajęcy.

Zające, poza smacznym mięsem, do­
starczają wartościowych skórek, a prze­
de wszystkim sierści tzw. turzycy, cen­
nego surowca dla przemysłu kapeluszni- 
czego. Toteż podczas tegorocznego sezo­
nu polowań szczególna uwaga zwrócona 
zostanie na zakupienie możliwie całej 
ilości skórek zajęczych.

Skórki zajęcze sprzedawać można w 
punktach skupu, prowadzonych przez 
gminne spółdzielnie i Przedsiębiorstwo 
Skupu Surowców Włókienniczych i Skó­
rzanych oraz w zbiornicach Państwowej 
Centrali Leśnych Produktów Niedrzew- 
nych „Las“, która, na okres sezonu polo­
wań na zające, uruchomiła dodatkowo 
ruchome punkty skupu.

Cena skórek zależy od ich Jakości. 
Za skórkę zajęczą i klasy otrzymuje się 
10,50 zł, II klasy — 7,80 zł, III klasy — 
5,25 zł i IV klasy — 2,10 zł.
Jakość skórki zależy przede wszystkim 

od odpowiedniego ściągnięcia jej z za-

Posłowie wśród załogi
Pomorskiej Fabryki Taśm i Pasów
W dniu wczorajszym w pięknie udekorowanej świetlicy Pomorskiej 

Fabryki Taśm i Pasów odbyło się spotkanie załogi „Parsamonu" z 
posłanką do Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej Furmaniakową 
i zastępcą posła Ostałowskim.
Przybyłych posłów i załogę powi­

tał przewodniczący Zakładowego 
Komitetu Frontu Narodowego M. 
Brakowski, prosząc ich oraz przo­
downików pracy Henrykę Necel i 
Pawła Stelmaszyka do prezydium.

Z kol. ob. Brakowski oddaje głos 
posłance Eug. Furmaniakowej.

Mówczyni zapoznaje zebranych z 
przebiegiem obrad I sesji nowego 
Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej. Wskazując na skład Sejmu 
posłanka Furmaniakowa stwierdza, 
że świadczy on o zwartości całego 
narodu zjednoczonego we Froncie 
Narodowym. W dalszym ciągu swe­
go sprawozdania ob. Furmaniakowa 
wspomina o doniosłych ustawach 
Sejmu, o powołaniu Ministerstwa 
Kontroli Państwowej. Szeroko ko­
mentuje mówczyni ustawę o amne­
stii, która jest dowodem siły nasze­
go Państwa. Posłanka Furmania­
kowa mówi o poprawiających się z 
dnia na dzień warunkach bytowych 
ludności. 13.000 gromad zostało już 
zelektryfikowanych, w szybkim tem­
pie buduje się w naszym kraju 
wspaniałe obiekty przemysłowe. Od­
budowaliśmy w dużym stopniu War­
szawę.

W ciągu 8 lat władzy ludowej zro­
biliśmy znacznie więcej niż zdołały 
uczynić w ciągu 20 lat władze sana­
cyjne.

Przemówienie posłanki przerywa­
ne jest wielokrotnie niemilknącymi 
oklaskami. i- --— - . - - • z-, z

W ożywionej dyskusji ZMP-ówka 1 prowadzi się prace wykończeniowe. Oto część potężnych filarów zapory.

H. Wieczorek zapewniła posłów, że
W dalszym ciągu załoga „Pasamonu" jąea. Dlatego też aby uniknąć strat, 
pracować będzie ofiarnie nad reall- Przedsiębiorstwo Skupu Surowców Wló- 

. t, , ,T j I kienniczych i Skórzanych uruchomiłozncją programu Frontu Narodowego.] specjalne punkty usługowe,
(s) --------- ' -----  •

_ . które, za
minimalną opłatą, obciągać będą skóry

Zapora wodna na Irtyszu

Na wielkiej rzece Związku Radzieckiego — Irtyszu, buduje się potęż­
ną zaporę wodną. Za kilka miesięcy z olbrzymiej elektrowni wodnej na 

I Irtyszu popłynie pierwszy prąd. W lewobrzeżnym rejonie budowlanym 
I prowadzi się prace wykończeniowe. Oto część potężnych filarów zapory.

— JERZY SZELIGA . .

AKCJA HEI
—LźLI----------------------------
oświadczył mu z triumfem, że wszystko jest na jak naj­
lepszej drodze i że w każdej chwili można oczekiwać tego, że 
Tulewiczówna podejmie się przekazać Bończy list Gordona.

— Czy ona go widuje? — spytał z niepokojem Horodecki.
— Co pewien czas. Bończą leży w Izbie Chorych —. 

wyjaśnił Szczurek — dokuczają mu kamienie nerkowe...
Horodecki powtórzył to Gordonowi, nie omieszkaj ąc do­

dać, że osiągnięcie to jest jedynie i wyłącznie jego zasługą. 
Rolę, jaką w zdobyciu tej wiadomości i w znalezieniu czło­
wieka, który miał nawiązać łączność z aresztowanym ode­
grał Szczurek — skrupulatnie przemilczał.

Gordon zresztą nie pytał o więcej. Naznaczywszy Horo- 
deckiemu termin i miejsce następnego spotkania — za­
trzasnął drzwiczki „Chevroleta", nacisnął starter i odjechał 
w stronę Nowego Światu.

Horodecki wsiadł w taksówkę i kazał się wieźć na Gró­
jecką. W kantorku zastał Kamińskiego.

— No i jak interesy? — powitał go kwaśno.
Kamiński zamknął notes, w którym coś zapisywał i prze­

sunął dłonią po nieogolonym podbródku.
— Nie można narzekać. Zachariasz pojechał dziś „Han- 

nomagiem" do Krakowa.
Horodecki siadł na brzeżku kulawego stołka. Zdjął ka­

pelusz, położył go na biurku, wyciągnął z kieszeni papierosy.
— Po co?
— Dostaliśmy poważne zlecenie od jednej spółdzielni.

Kilkadziesiąt ton. Szkoda że nie ma więcej wozów... — 
westchnął.

— A gdzie „Ford"?
— Nie wrócił jeszcze z Lublina. Żałuję, że go tam 

puszczałem. Zarobi tysiąc, a benzyny spali za dwa...
Horodecki nie mógł powstrzymać się od uśmiechu. Chyba 

dziura stałaby się w niebie, gdyby Kamiński wyraził się 
z uznaniem o tym, czy innym zleceniu. Wiecznie narzekał 
i stękał. Fakt ten nie zmniejszał jednak w niczym uzna­
nia, jakim go darzył. Po raz pierwszy spotkał takiego czło­
wieka. Obdarzony rzutkością i inicjatywą, chwili nie mógł 
usiedzieć w miejscu, by nie planować nowego interesu. 
„Spedtrans" w jego rękach przestał być fikcją, jaką był 
uprzednio i z parawanu, przysłaniającego działalność Horo- 
deckiego zamienił się w intratne, rozwijające się przedsię­
biorstwo. W chwili obecnej tabor firmy składał się z dwóch 
wozów na chodzie i trzeciego, znajdującego się w remoncie. 
Pracy i zamówień przybywało z każdym dniem. Dwaj kie­
rowcy — Zachariasz i Bąbel — odbywali dalekie tury, 
przewożąc dziesiątki ton różnorodnych towarów. Wraz 
z dwoma pomocnikami, wiecznie grzebiącymi się w po­
krytych smarem częściach, mechanikiem i pilnującym ga­
rażu stróżem tworzyli sześcioosobowy personel „Spedtransu", 
przedsiębiorstwa, które za pieniądze Horodeckiego zało­
żył Ksawery Kamiński, człowiek ze złotą ręką do intere­
sów, energiczny, rzutki, pełen inicjatywy.

Gdy tak siedział w mrocznym kantorku i gryząc w zę­
bach koniuszek kopiowego ołówka rachował coś w zatłusz- 
czonym notesie — wcale nie wyglądał na pełnego inwencji 
i pomysłowości przedsiębiorcę. Przypomniał raczej Horo- 
deckiemu jakiegoś prowincjonalnego buchaltera, boryka­
jącego się z kolumnami cyfr.

Przez kilka minut obaj milczeli, wreszcie Horodecki 
zapytał:

— Kiedy Zachariasz wraca?
Kamiński począł coś liczyć na palcach.
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Niesforne pieski

Zarządzenia na­
kazują prowadze- 

\ nie w Bydgoszczy 
| piesków na smy- 
Jl czy, a wszystkie 
llj swobodnie biega­

jące psy powinny 
posiadać kagańce i znajdować się 
pod opieką ludzką. ~ 
ro jest niesfornych 
piesków.

Tymczasem spo- 
właścicieli i ich

Prezydium MRN ukarało grzyw­
nami wiele osób za nieprzestrzeganie 
zarządzeń dotyczących piesków. I 
dlatego przypominamy wszystkim 
właścicielom czworonogów o obo­
wiązujących przepisach. Dobrze by­
łoby, gdyby to „To i owo" mogli 
właściciele przeczytać swoim pie­
skom, wtedy nie byłoby różnych ka­
rygodnych wypadków. (Juk).

Z uśmiechem
Na rogu Śnia­

deckich i Dworco­
wej znajduje się 
sklep OZH z wa­
rzywami. Klienci 
obsługiwani są tam 
prędko i grzecznie 
przez dwie sprze­
dawczynie, które 
dla każdego kupu­
jącego mają miły 
uśmiech.

Klienci zadowo­
leni wychodzą ze

sklepu i marzą o tym, ażeby więcej 
było takiego personelu jak w rze­
czonym sklepie OZH. (Ha-ka) 

Dzieci Pomorza
radośnie powitają
NOWY ROK

Wzorem lat ubiegłych Okręg To­
warzystwa Przyjaciół Dzieci urządza 
w bież, roku „Powitanie Nowego 
Roku", rozszerzając znacznie roz­
miary tej imprezy, która trwać bę­
dzie od 27. XII. 52 do 5. I. 53 r. 
Weźmie w niej udział 8000 dzieci 
bydgoskich, po 4000 z Grudziądza 
i Włocławka, ogółem 16.000 dzieci. 
Atrakcji na imprezie będzie moc.

Czego tam nie będzie? Film, ku­
kiełki, chińskie cienie, przejazd po 
trasie W—Z, czy morzem, ogród zo­
ologiczny, gry umysłowe i inne, sala 
zabaw z najróżniejszymi niespo­
dziankami, choinka na podium obro­
towym, wszystko to w oprawie pięk­
nej, fantastycznej dekoracji i przy 
dźwiękach muzyki. Na zakończenie 
odbędzie się wesołe przedstawienie 
sceniczne. Każde dziecko otrzyma 
poza tym czapkę i słodycze, a przo­
downicy nauki również książki.

Ponieważ nie wszystkie dzieci mo­
gą wziąć udział w imprezie, szkoły 
będą typować do udziału w niej tyl­
ko najlepszych uczniów. Warto się 
i z tego powodu podciągnąć w nau­
ce i odrabiać regularnie lekcje, by 
w ten sposób uzyskać zaproszenie.

w zbiórce odpadków użytkowych
Ze szmat, makulatury, złomu

- nowe ubrania, książki i maszyny
Wszyscy wiemy, jak ważnym dla naszego przemysłu jest surowiec 

wtórny w postaci odpadków użytkowych, dlatego powinniśmy uaktyw­
nić ich zbiórkę. Mogą one w wielu wypadkach zastąpić sam surowiec 
podstawowy, a poza tym potrzebne są np. szkło czy złom do przetopu, 
lub, jak szmaty i makulatura, do przeróbki.
Walają się one często po kątach i 

zawadzają w domu, wreszcie znaj- 
, dują się na śmietniku, gdzie mieszają
I się z błotem, smołą, popiołem i mar- 
I nują się. A przecież łatwo byłoby 
I pozbierać je do worka i odstawić do
Centrali ' Odpadków Użytkowych 
tym bardziej, że i odstawca ma z 
tego znaczne korzyści. Za 1 kg np. 
złomu można otrzymać do 15 zł, za 
1 kg szmat — do 34 zł.

W roku bież, województwo bydgo­
skie w zbiórce odpadków stoi na 
ostatnim miejscu.

Szczególnie szwankuje ta akcja w 
zakładach pracy. Wiele z nich za­
planowało odstawę dość znacznych 
ilości makulatury i szmat i plan wy­
konało. Są jednak i takie — a nie­
stety tych jest więcej, które zaplano­
wały a planu nie zrealizowały. Do 
tych ostatnich należą m. in. Pomor­
skie Zakłady Budowy Maszyn, które 
przy swojej ilości pracowników mo­
głyby z powodzeniem plan nie tylko 
wykonać, ale i przekroczyć.

W ub. roku w akcji zbiórki od­
padków użytkowych przodowała 
młodzież szkolna, jednakże w bież, 
roku i ona zawiodła. A za pienią­
dze uzyskane drogą odstawy odpad­
ków możnaby przecież zwiedzić War­
szawę, zakupić przyrządy gimna­
styczne. naprawić pomoce szkolne, 
uzupełnić wyposażenie pracowni na­
ukowej lub przygotować piękną cho­
inkę noworoczną.

Do końca roku pozostał nam jesz­
cze grudzień. Jest to okres dość 
krótki. Jednakże w tym tak krótkim 
czasie musimy nadrobić nasze za­
ległości w wykonaniu planu zbiórki 
odpadków.

Nad zagadnieniem tym obradował 
ostatnio Społeczny Komitet Akcji 
Porządkowo-Sanitamej w Bydgosz­
czy.

Każdy z pracowników powinien do 
15 bm. odstawić bądź w swoim za-

kładzie pracy, bądź bezpośrednio w 
Centrali Skupu Surowców Wtór­
nych, przy ul. Kowalskiej 8, tel. 
41-49, 1 kg szmat i 1 kg makulatury, 
każdy zaś z uczniów po 0,5 kg tych 
odpadków. Akcją tą będą zajmować 
się specjalnie do tego wyznaczeni peł 
nomocnicy. W związku z tym we 
wszystkich zakładach pracy i szko­
łach odbędą się w terminie najpóź­
niej do 5 bm. zebrania lub masówki 
pracowników.

W najbliższych dniach zostanie 
wprowadzona akcja wymienna szmat. 
Zostaną uruchomione specjalne pla­
cówki przy ul. Dworcowej, Al. 1 Ma­
ja i Zbożowym Rynku, w których za 
szmaty otrzyma się w 50 proc, go­
tówkę, w 50 proc, zaś będzie można 
nabyć materiały jak: flanela, kotły 
do bielizny, wiadra, miski, garnki 
i inne.

Akcja zbiórki szmat i makulatury 
stanowi duże pole do popisu komite­
tów blokowych. Mogą one wraz z 
Ligą Kobiet propagować ją wśród 
gospodyń domowych, 
fundusze można by 
we własnym zakresie 
ty domów, urządzić 
placyk do zabaw dla

Za uzyskane 
przeprowadzić 
drobne remon- 
na podwórku 

  dzieci itp.
Warto więc przystąpić do akcji, 

która przyniesie korzyść 1 przemy­
słowi i nam także. (Kry)

Pomorze przygotowuje się
do IV Krajowego Zjazdu TPPR

Na ekranie

Krążownik Wareg
Wojna Japońsko-rosyjska 1905 roku a 

zwłaszcza jej bitwy morskie są do­
skonałym tematem do filmu.

W nowym filmie radzieckim, który o- 
fflądamy na ekranach kin festiwalowych, 
oglądamy wspaniałe sceny batalistyczne— 
walkę krążownika „Wareg" i torpedowca 
„Koreaniec" z flotą Japończyków, którzy 
zdradziecko napadają na te jednostki mor 
skie floty carskiej.

Film utrzymany w tempie żywym, po­
siada piękne zdjęcia i trzyma widza w 
napięciu. Kreacje aktorskie na wysokim 
poziomie, (ż).

Jutro
Środa Literacka

Sympatycy klasyków literatury 
radzieckiej, a zwłaszcza głośnego au­
tora „Drogi przez mękę" będą mieli 
okazję usłyszeć interesującą prelek­
cję Stanisława Mędelskiego, którą 
wygłosi na jutrzejszej Środzie Lite­
rackiej. Tytuł brzmi: Poglądy Al. 
Tołstoja na literaturę i sztukę pisa­
nia.

Początek prelekcji o godz. 19 w 
Pomorskim Domu Sztuki.

Tegoroczny Miesiąc Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej zosta­
nie zakończony IV Krajowym Zjaz­
dem TPPR, który w wyniku swych 
obrad podsumuje dotychczasową 
działalność Towarzystwa i wytyczy 
nowe zadania i formy pracy. — W 
związku ze zjazdem w dniach od 
22 do 30 listopada we wszystkich 
oddziałach i większych kołach od­
były się spotkania delegatóvv na 
zjazd z aktywem i członkami kół To­
warzystwa, na których zebrani za­
znajomili się z osiągnięciami TPPR 
na danym terenie, z przygotowania­
mi do zjazdu i przebiegiem akcji po­
dejmowania zobowiązań. Kampania 
zjazdowa pobudziła liczne koła do 
podejmowania zobowiązań mających 
na celu umasowienie Towarzystwa, 
rozwinięcie form działalności 
propagandowej, rozwój kursów języ­
ka rosyjskiego, przenoszenie i stoso­
wanie radzieckich metod pracy. Od­
działy i koła wykonują też upominki 
dla uczczenia IV krajowego zjazdu. 
Np. koło TPPR przy Sanatorium 
PKP w Aleksandrowie w związku z 
podjętym zobowiązaniem organizuje 
w każdy czwartek odczyt lub poga­
dankę i raz w 
tualną gazetkę 
przy Fabryce 
w Wąbrzeźnie 
zorganizowania kursów języka ro­
syjskiego I i II stopnia, zwiększenia 
liczby członków o 50 osób, wykona­
nia aktualnej gazetki ściennej. Od­
dział Powiatowy we Włocławku ma 
już przygotowanych 5 upominków, 
m. In. pięknie wykonany puchar

tygodniu wydaje ak- 
ścienną. Koło TPPR 
Tworzyw Sztucznych 
podjęło zobowiązanie

Blziś rozpoczyna się

choinek dla świetlic
Z dniem dzisiejszym przyjmuje się 

zamówienia na choinki dla świetlic. 
Sprzedaż prowadzić będzie w bież, 
roku Powszechna Spółdzielnia Spo­
żywców sekcja Obrotu Warzywami 
i Owocami.

Zamówienia więc kierować należy 
pod adresem PSS sekcja Warzyw- 
niczo-Owocowa ul. Dworcowa 7.

Na zamówieniu winien być podany 
termin odbioru drzewka. Cena choi­
nek zależna jest od wielkości drzew­
ka, za drzewko 4-metrowe płacić 
będziemy 12 zł, a za drzewko wyso­
kości ponad 5 m — 37,50 zł za sztukę

Szczepienia 
przeciwgruźlicze BCG

W czasie od 1—10 grudnia trwa4 
będą w całym kraju „Dni Przeciw­
gruźlicze". Tegoroczna akcja pro­
pagandowa „dni" ma głównie na 
celu spopularyzowanie skuteczno­
ści powszechnych szczepień prze­
ciwgruźliczych BCG, ulepszonych 
ostatnio przez specjalistów ra­
dzieckich.

Długoletnie doświadczenia do­
wiodły bowiem, że w krajach sto­
sujących szczepionkę BCG ilość 
zachorowań na gruźlicę zmniej­
szyła się co najmniej do jednej 
szóstej — do jednej ósmej, a simcr 
telność wśród szczepionych do 
jednej dziesiątej i wyżej.

Korzystajmy więc ze szczepionki 
BCG, jaką nam daje Państwo w 
trosce o dobro i zdrowie naszych 
dzieci i pamiętajmy że niestosowa­
nie szczepionki przeciw gruźlicy 
jest dla nich dużą krzywdą, a rów­
nocześnie przestępstwem wobec 
społeczeństwa .

Szczepieniami BCG zajmuje się 
Punkt Szczepień przy Centr. Wo­
jewódzkiej Poradni Przeciwgruźli­
czej, Gimnazjalna 11, pokój 5.

PRACOWNICY POSZUKIWANI
PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH do prac za 1 wyła- 
dunkowych w Poznaniu, oraz dla tworzących się 
oddziałów Spółdzielni w każdym mieście 
wym potrzebujemy: PRACOWNIKÓW UMYSŁO­
WYCH obeznanych z transportem 1 spedycją oraz 
PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH dla prac prze-l za­
ładunkowych. Zgłoszenia kierować Spółdzielnia 
„SPEDYTOR" Poznań, Dąbrowskiego 89, (1090ok
3 SZOFERÓW z II kat., ROBOTNIKÓW niewykwa­
lifikowanych oraz STOLARZY 1 POLEROWNIKOW 
zatrudnia od zaraz Bydgoskie Fabryki Mebli w 
Bydgoszczy. Zgłoszenia w dziale personalnym ul 
Dworcowa 12.  <1083!R 
KUCHMISTRZA, BUFETOWĄ, KUCHARKĘ oraz 
zdolnego energicznego PRACOWNIKA UMYSŁO­
WEGO BRANŻY GASTRONOMICZNEJ na kierow­
nicze stanowisko w zbiorowym żywieniu poszuku­
jemy. Życiorysy z podaniem należy kierować pod 
adresem powszechna Spółdzielnia spożywców w 
Nakle n/Not,. (10931k

ZAGUBIONO kartę mel­
dunkowa na nazwisko Swl 
talski Stefan — Łankowl- 
ce, pow. Szubin. (10930k

Płaskie klucze 
samochodowe 

zakupi 10907
Spółdzielnia „SPEDYTOR"

Poznań
Dąbrowskiego 89

KOSZULKI gazowe, karb! 
dówkl, stal szybkotnąca, 
noże tokarskie, płytki „VI 
dla", „Solfatan" — kąpie­
le siarkowe przeciw scho­
rzeniom reumatycznym, lo 
komobilę miniaturową, 
stal cepową, koła pasowe 
poleca Kazimierz Madej 
Łódź Piotrkowska 181 tel. 
272-08. (10835k

|| SPRZEDAŻ ||

Łożyska 
kulkowe, rolkowe o śred­
nicy wewnętrznej od 50 
mim w zwyż posiadam na 
składzie w większej Ilo­
ści. Skład łożysk Józef 
Kwiatkowski Szczecin, ul. 
Pocztowa 17. (0486

SUKNIE 1 płaszcz na 
sprzedaż. Ul. Ujejskiego 
12-1 (10900

|| ZGUBY ||

ZGUBIONO portfel (nie _________
hi.«kn lec służbowa ZGUBIONO kartę mel | 
przepustkę PZPO — Wy dunkowa na nazwisko Ru DYWAN 2,5 X 3,,5 
dział D naka? płatniczy sączek Ireneusz, zam. Byd dam. F~ 
PKO Tadych Regina goszczy. Sowińskiego 2.

(10905 (10918g

ZGUBIONO przepustkę 
służbową CZPM Skotar- 
czak Joanna. T 
Kossak» 25- ______—’“Inowrocław.

kartę mel I ______ .

DOM piętrowy, przedmie-
RvrtBn„„|ścle Inowrocławia sprze- 
BydB (10912 dam- Adres wskaże IKP

OBRĄCZKI ślubne oka 
zyjnie. szalik gronostajo­
wy. cytrę koncertową 
sprzedam. Świętojańska 
7-4. (10949g

(9200

sprze- 
 Bojowników PPR 

<22-4 daw Paderewskiego.
(10922g

ŁÓŻKO z siatkami różne 
pojedyńcze meble sprze­
dam. Dwernickiego 2 m. 
godz. 11—15-tej. (10916

REDAKCJA 
Czerwone) Armii 
Dział og'nszeh w 
(Pod Arkadami)

I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZ) 
•>0 Centrala telefoniczna: 33-41 I 33-42 
Bydgoszczy- Generalissimusa Stalina t 
-peł 24-29 Konto PKO IKP nr VT-140

przez koło przy fabryce „Celuloza". 
Oddział powiatowy w Grudziądzu 
również przystąpi do zjazdu przygo­
towany, mając w tej chwili 10 upo­
minków, wykonanych przez koła 
przy Zakł. Przemysłu Gumowego, 
Spółdz. Inwalidów „Dobrobyt", Po­
morskiej Odlewni i Emalierni, Fabr. 
Narzędzi Rolniczych „Unia" i in.

Równolegle z organizowaniem na­
rad i spotkań z delegatami rozwija 
się akcja propagandowa zjazdu. W 
ramach wszystkich imprez, odczy­
tów, pogadanek organizowanych z 
okazji Miesiąca Pogłębienia Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej populary­
zuje się zadania zjazdu, wydaje się 
specjalne numery gazetek ściennych. 
Ulice miast i dworce z okazji zjazdu 
będą specjalnie udekorowane.

Miesiąc Pogłębienia Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej i kampania przygo­
towawcza do IV Zjazdu Krajowego 
TPPR winny -się stać powszechną 
manifestacją przyjaźni i pogłębienia 
wiedzy o ZSRR w naszym społeczeń­
stwie oraz winny się stać pomocą w 
mobilizacji mas pracujących do rea­
lizowania Planu 6-letniego i do wal­
ki o pokój. (ZP)

W sesja WRV
Dziś 2 bm. w sali ORZZ przy uL 

Toruńskiej 30 o godz. 10,30 rozpocz- 
nie się 2-dniowa VI sesja Woje­
wódzkiej Rady Narodowej. Porzą­
dek obrad pierwszego dnia sesji prze­
widuje m. in. referat sprawozdaw­
czy o stanie rozwoju kultury fizycz­
nej na terenie Pomorza oraz dysku­
sję i podjęcie uchwał.

Obrady drugiego dnia toczyć się 
będą w auli Szkoły Ogólnokształ­
cącej, Plac Wolności 9. Na porząd­
ku obrad zagadnienie oświaty na te­
renie woj. bydgoskiego.

iWiiZnalezione
* Pelerynę gumowaną.
* 2 klucze. , , ,
Odebrać w IKP. Dział Ogłoszeń, ula

Gen. Stalina 2 (Pod Arkadami).
iihiwiiiihihhhhimhhmh’,m .... •••••••........................................................

KINA
Pomorzanin: Krążownik 

Wareg (15.45, 18 i 20.15).
polonia: Niedźwiedź (17

Orzeł: Akcja „B" (17 i 
19).

wolność: Zaklęta narze­
czona (14, 16 i 18).

Gryf: Knock Out (16, 18 
1 20).

Bałtyk: Harry Smith od­
krywa Amerykę (16 i 19). 
Pierwsze skrzydła (18).

Mir: Ludowe talenty.
Rozmaitości: Aleksander 

Newski (19).
Fotoplastikon: Siadami 

Hellady (od godz 14—21)

JB.WISTAWV
Muzeum: Reprodukcje 

Ilji Riepina (codz. godz. 
10—16, w środy godz. 12 
do 19, w niedziele godz. 
10—14). , 

pom. Dom Sztuki: Przy 
jaźń polsko radziecka w 
plastyce Pomorza. Twór­
czość Gogola w plastyce 
rosyjskie) i radzieckiej 
(codz. godz. 10—13 1 15—19 
w niedziele godz 10—17)

PRZĘDZĘ 
wełnianą chłopską kupi w 
każdej Ilości po cenach 
wolnorynkowych Przę­
dzalnia CPL1A Bydgoszcz, 
Al. 1 Maja 67. (10111k

CTEATR
ZIEMI POMORSKIEJ

Wtorek: Klub kawale­
rów (19).

Środa: Klub kawalerów 
(19).

HENRYK OI.SZEWSK1 
jako Motyliński 
.Klubie kawalerów"w

© D¥Ż(/R¥
Dyżur nocny (w godz 

22—8) apteka nr U — Al 
1 Maja 27 (tel. 23-14) i nr 
12 ul. Grunwaldzka 37 (tel. 
34-31).

PLISO WANIĘ, podnoszę-1 
nie oczek, obciąganie gu­
zików, mereżka, okręlka. 
Poznań. 27 Grudnia 9.

(9667

SPRZEDAM 2 łóżka osob­
ne stolikiem. Podolska 
20-12,  
MASZYNĘ do szycia okrą 
glym czółenkiem sprze­
dam. Bydgoszcz. Grodzka 
4-2.(10919g
sypialnie korzystnie 
sprzedam. Bydgoszcz, ul. 
Chwytowo 8, stolarnia.

 (10923g 
RADIO „Super" sprzedam 
Śniadeckich 42-8 od godz. 
16-tej. (10920g

RÓŻNE
ZGINĄŁ owczarek alzac­
ki czarny — podpalany. 
Odprowadzić Kopernika 
10-3. (10889

KTO wypożyczy pianino 
osobie samotnej. Adres, 
wskaże IKP Bydgoszcz.

_________ (10914j

11 kupho li
KUPIĘ błam i oposy pod 
futra. Adres wskaże IKPj
Inowrocław. (10701
PIEC do centralnego o- 
grzewanla 6—8 żebrowy 
kuplę. Oferty IKP Toruń 
„200". (8966
RADIO „Talizman" ku­
pię. Oferty IKP Bydgoszcz 
„10925".(10925g

II Hłullt II
ŁACINY, angielskiego, ro­
syjskiego, niemieckiego u- 
dzielają rutynowani. Zgło 
szenia. Weyssenhoffa 5-8. 

(10915

fu RADIO
PROGRAM LOKALNY

FALA 219 M

Wtorek, 2 grudnia
10.55 Audycja pt. „Gospb 

da pod Pyrką", 11.45 Syg- 
gnał stacji 1 zapowiedź 
speakera, 13.55 Muzyka i 
komunikaty, 16.20 Bydgos­
ki dziennik radiowy, 16.30 
Wiadomości sportowe 16.35 
Ulubione utwory, 17.20 „Z 
wędrówek po Pomorzu"— 
aud. słowno-muzyczna o 
Grudziądzu w opr. Włady 
sława Łetoszyńskiego, 17.50 
Słuchowisko dla młodzie­
ży pt. „Uczymy się po 
rosyjsku", 18.05 W rytmie 
tanecznym gra zespół Sk<j 
Wrońskiego 1 Górkiewlcza, 
18.20 Audycja z cyklu: „O 
czym mówi wieś", 18.40 
Muzyka ludowa w wyk. 
Ork. Rozgł. Bydgoskiej 
PR pod dyr. Arnolda Rez­
lera, Lidia Skowron — 
sopran.

Dnia 29 listopada 1952 r. po długich cierpię 
niach zasnęła w Bogu opatrzona Sakramen­
tami św. moja najdroższa żona, nasza naj­
ukochańsza matka śp.

Małgorzata Pellegrini
z domu Schwabe — przeżywszy lat 43.

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 3 grud | 
nla o godz. 15.45 na cmentarzu Starofarnymi 
przy ul. Grunwaldzkiej. Msza św. żałobna 
odprawiona zostanie 4 grudnia br. w ko­
ściele Sw. Piotra 1 Pawła
10956g) MĄŻ Z DZIEĆMI

il.

2 POKOJE kuchnią bliskie 
I n» 

podobne wzgl. 1 duży po­
kój kuchnia, śródmieściu. 
Oferty IKP Bydgoszcz 
„10921". (10921g

D2 POKOJE kuchnia blis 
przedmieście, zamienię 
nodobne wzsl. 1 duży

DOMEK jednorodzinny 
2 pokoje kuchnią 1 chle­
wem zamienię na 2 poko­
je z kuchnią przy ul. Na-

TRZYMIESIĘCZNE nowo-1 klelsklej. Wszelkie koszty!
czesne korespondencyjne remontu, przeprowadzki Kap,eI Dla,y gazet rot 
kursy księgowości Łódź l zwracam. Oferty IKP Bydjmat kl VII 50 e 94 cm 
skrytka 163. ((10833k goszcz „10823". (10823g E TII-10862

, REDAGUJE KOLEGIUM - WYDAWCA 1 DRUK: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA 
..PRASA DEMOKRATYCZNA - NOWA EPOKA". WARSZAWA. ŚNIADECKICH 18 
ODDZ W BYDGOSZCZY. CZERW ARMII 18/20, TEL. 33-41, 33-42. DRUKARNIA t899

OGŁOSZENIA DROBNE po 1.50 zł za słowo Ogłoszenia 
milimetr.: w tekście 10.50, za tekstem 4.50, nesroiogi 3 zł 
za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubrvee 30 z) za 1 wiersz 
2-łamowy (za tekstem) W niedziele I Święta 50«<> drożej



Siatkarze radzieccy
zwydążają bez utraty seta*
drużyny polskie

ILUSTROWANY «

KURIER SPORTOWY ". *. .. . .. .. .. .. . . .. . . . . .. . . .... . . .. .. . .. .. .
Mistrz i wicemistrz Polski 

wyeliminowani x „Pucharu Polski“ 
niaJ(„Gleiarz Warszawa-Górnik Bytom, 
CWKS III - Gwardia Kraków w półfmatach

Na zdjęciu fragment spotkania 
między siatkarzami ZSRR i AZS- 
AWF.

W drugim dniu czwórmeczu siatkówki 
mężczyzn, rozgrywanego w 
Gwardia w Warszawie hali ZS

 ------------AZS — AWF po­
konał CWKS 3:0 (15:13, 15:9, 15:3). Poziom 
meczu przeciętny. CWKS zagrał znacz­
nie poniżej swoich możliwości. U zwy­
cięzców wyróżnić należy Woiucha Wle­
ciała, u pokonanych najlepiej zagrał Po- 
licewicz.

Następnie na boisko wkroczyła druży­
na młodzieżowej reprezentacji ZSRR, 
którą licznie zębrana publiczność powi­
tała burzliwymi oklaskami.

Przeciwnikami siat­
karzy radzieckich 
byli zawodnicy 
Gwardii. Zawodnicy 
Gwardii zgotowali 
wrzystkim miłą nie­
spodziankę. Dzięki 
dobrej taktyce 1 ze­
społowej grze zawód 
nikom Gwardii uda­
ło się w pierwszym 

 . secie nawiązać rów-
norzędną walkę. Po pełnej poświęcenia 

^Prowadzili oni ze stanu 14-9 dla 
młodzieżowej reprezentacji ZSRR do

Niestety zawodnicy Gwardii wszystkie 
Pd^'^lli walce w pierwszym 

dych 1 tęPne zabrak‘o im już kon­
dycji. Następne sety to już przygniata- 
iąkond^tmaga doskonałych technicznie 
1 C^nd.ycylme siatkarzy radzieckich.
>„kClV a< Zasłużonego Mistrza Sportu i 
mistrza świata — Rewy jak i pozosta­łych zawodników ZSRR były Już Pw wiek 

d° pray^cia d‘ay zawodników 
' Swletnó grą w polu, a szczegól- 

biH zaw°dnicy radzieccy zaskar-
“We sympatię publiczności, która 

5^8. rokowała na ich doskonałe za- 1 
15-2?1 Wyn k sPotkanIa 3:0 (15:13, 15:5,

W ostatnim dniu czwórmeczu mło­
dzieżowa reprezentacja ZSRR spotkała 
się z drużyną siatkarzy AZS — AWF. 
Mecz po żywej i emocjonującej grze 1 
zakonczył się zwycięstwem mlodzleźo- 

zsrr w st4>sunku 3:01
W ostatnim spotkaniu siatkarze Gwar 

PK^na Z^S.p6‘ CWKS w stosunku 
. kla,yflkacja czwórmeczu 

przedstawia się następująco:
« AysM1°dA',^W? roprezentacja ZSRR, 
I. AZS — AWF, 3. Gwardia, 4. CWKS.

W pierwszym spotkaniu warszawskim 
stołeczny Kolejarz zwyciężył og­
niwo Bytom 4:2 (4:0). Bramki dla 

zwycięzców zdobyli: Kobylański, Łącz 
KępnyT^k.- D‘a pokonar'^h: 

Decydujący wpływ na wynik spotka­
nia miały juz pierwsze minuty gry: Ko­
lejarz w pierwszych 7 minutach zdobył 
2h.Jamki: co fataInje wpłynęło na psy­
chikę piłkarzy Ogniwa.

W pierwszej połowie gry kolejarze 
wykorzystali szczęśliwie wszystkie do­
godne sytuacje, uzyskując z wypadów 
4 bramki. Nie bez winy były tu for­
macje defensywne Ogniwa, które gra­
ły bardzo słabo.

Po przerwie, mimo straty 4 bramek, 
bytomlanie grali ambitnie 1 całkowicie 
opanowali sytuację. Przewaga ich uwi­
doczniła się w uzyskaniu dwóch bra- mek.

Do wyrównania zabrakło wicemistrzo­
wi Polski rutyny I opanowania nerwo­
wego, szczególnie w ostatniej fazie me­
czu. Zepchnięty do defensywy Kolejarz, 
dzięki większej rutynie, nie pozwolił so­
bie odebrać zwycięstwa.

W przekroju całego meczu drużyna 
warszawska była bardziej skuteczna 1 
lepiej czuła się na twardym, zamarznię­
tym boisku.

Piłkarze Ogniwa, lepsi technicznie, gra­
li jednak zbyt miękko, gubiąc się ponad 
to w sytuacjach podbramkowych. Byto- 
miacy zagrali poza tym poniżej swoich 
możliwości.

CWKS IB — UNIA CHORZÓW 2:1
T 2* drugim meczu w Warszawie CWKS 
I b odniósł zasłużone zwycięstwo nad 
!?latrzem Po,sk* — Unią Chorzów 2:1 
(0:0). Bramki zdobyli: dla CWKS Ib 

Kto został w II lidze?
W ub. niedzielę pa- 
dły następujące wy­
niki w spotkaniach 
piłkarskich o wej­
ście do II ligi:
’ Włókniarz Choda­

ków — Kolejarz Pru­
szków 4:1 (3:1).
’ Stal Lipiny — Stal 

Czechowice 2:1 (0:0) 
a Górnik Knurów — 

Spójnia Katowice 3:0 
(0:0).
' Włókniarz Chełmek — Unia Borek 4:3 
(1:0).

W wyniku tych spotkań zwycięzcy po­
zostali w II lidze.

W towarzyskich spotkaniach piłkar­
skich rozegranych w ub. niedzielę Gwar 
,.la *r,aków Pokonała Ogniwo Kraków 
i.o. stal Sosnowiec zremisowała z OWKS 
Kraków 1:1 a Górnik Zabrze rozgromił 
nieoczekiwanie I-ligową drużynę Budo­
wlanych Opole w stosunku 5:0.

Hokeiści CWKS zwycięzcami
międzynarodowego turnieju na Torkacie

W drugim dniu międzynarodowego tur 
eg0 r°zegranego na sztucz 

nym lodowisku w Katowicach emocjonu 
i?Ciy,.tP°J,edynek stoczyli ze sobą mistrz 
Polski CWKS z wicemistrzem Górnikiem.

Mera po szybkiej i ciekawej grze za 
“°się zwycięstwem drużyny CWKS 

a 2'2’. 1:0*’ Bramki dla zwycięzców 
zdobyli: Olszewski, Masełko, ralus i Ja- 

11 j ®^a pokonanych honorowy punkt 
fcdobył Gansiniec.

Wojskowi, grając 
już tym razem w nor 
malnych warunkach 
atmosferycznych, za 
demonstrowali gre 
szybką i na dobrym 
poziomie technicz 
nym, Ich pierwszy 
atak: Olszewski. Pa­
lus i Jeżak zagrał 
bardzo dobrze. Na 
specjalne wyróżnię 
nie zasługuje Palus, ktć-r był najlepszym 
^wodnikiem na lodowi ‘ Młody bram 
karz Kocząb, który zastąpił Przeżdziec 

pewnie obronił wiele groźnych 
strzałów górników.

BSG FRANKENHAUSEN — 
KOLEJARZ 4:3 

Jeszcze więcej emocji dostarczyło 
gie spotkanie rozegrane miedzy 
Frankenhausen a Kolejarzem.

Mecz zakończył sie zwycięstwem 
żyny NRD 4:3 (2:1, 1:1, 1:1). 
kenhausen bramki zdobyli- Jżl--. U— _ • . -
dla Kolejarza Brzeski.

dru- 
BSG

dru 
Dla Fran-

„. ,, -. ,  >-■ Speck — 2 
Kiesling i Unterdeorfel A. — po jedne!, 
dla Kolejarza Brzeski. Osmański 1 Dv- 
bowski.

Kolejarze zagrali bardzo dobrze w o- 
gólnym przekroju meczu mieli wiecej ż 
gry jednak dobra defensywa gości unie­
możliwiła Polakom zakończenie wielu 

szybkich akcji zdobyciem bramki.
Drużyna Frankenhausen uzyskała zwy 

destwo dzięki nagłym wyoadom. Najle 
piej zagrał obrońca Kiesling oraz Melzer

U Kolejarzy na wyróżnienie zasłużył 
'■ szczególnie bramkarz Trenk.
1 ★
i W niedzielę, 30 ub. m. w ostatnim dniu 
' ^5ZynaSod?weg0 ‘urnleiu hokejowego 

CWKS odniósł wysokie zwycięstwo nad
' Kolejarzem 8:1 (3:1, 3:0, 2:0), a Górnik 

pokonał BSG Frankenhausen 3:0 (1:0, 1:0,

CWKS — KOLEJARZ 8:1
W pierwszym meczu CWKS we wszyst­

kich tercjach zdecydowanie przeważał, 
demonstrując grę zespołowa i na dobrym 
poziomie. Wysoką formę wykazał w tym 
spotkaniu Palus, który inteligentnie kie­
rował pierwszym atakiem. Wszystkie pra­
wie bramki padły z jego podań. Poza Pa 
lusem dobrze zagrał również Jeżak oraz 
czwórka obrońców.

Drużyna Kolejarzy zagrała słabiej niż 
poprzedniego dnia i ani przez chwile nie 
była dla CWKS groźna.

Bramki dla wojskowych zdobyli: Je- 
zak — 3. Olszowski — 2, Nowak — 2 1 
Masełko — 1. Dla pokonanych jedyną 
bramkę strzelił Rypyść.

górnik _
BSG FRANKENHAUSEN 3:6

Oczekiwany z dużym zainteresowaniem 
ostatni mecz turnieju dostarczył dużo 
emocji. .Gra była prowadzona w b. szyb­
kim tempie I co chwila powstawały groź­
ne sytuacje pod bramkami obydwu dru­
żyn. Do zwycięstwa Górników 3:9 (1:0, no 
1:0), w dużej mierze przyczyniło się szczę 
sliwe zestawienie pierwszego ataku który 
wystąpił w składzie: Wróbel I. Gansiniec 
I Wrobel II. B. dobrze zagrał tu Gansi­
niec, który był Inicjatorem większości 
akcji ofensywnych. Najlepszym jednak 
zawodnikiem zwycięzców był bramkarz 
Węgrzyn, który obronił wiele groźnych 
strzałów.

W drużynie pokonanych, podobnie Jak 
i w poprzednich spotkaniach najlepszy­
mi zawodnikami -byli: napastnik Speck, 
obrońca Kiesling i bramkarz Jonack.

Bramki dla Górników zdobyli: Wróbel 
I. Poleś i Wróbel II.

końcowa klasyfikacja
Ogólna punktacja turnieju przedstawia 

sie następująco:
1. CWKS 5 pkt. 15:5.
2. Górnik 4 pkt. 8:4.
3. BSG Frankenhausen 3 pkt. 7:9.
4. Kolejarz 0 pkt. 4:16.
CWKS zdobywając pderwsze miejsce 

w turnieju, wykazał, że jest w tej chwili 
najlepszą drużyną w kraju. Zespół ten ■ 
posiada najlepszą w Polsce czwórkę o- : 
brońców oraz doskonały pierwszy atak, 
z którego Palus był najlepszym hokeistą i

5 tL.<*r*/v 
w jiorimzeRta c:'źarśw

W ramach zawodów w podnoszeniu clę 
żarów, oficer Bochenek ustanowił w Ło­
dzi trzy rekordy Polski w w. średniej. 
Oto nowe rekordy: w rwaniu — 97.5 kg ’ 
(o 0,5 kg leniei od poprzedniego rekordu), 
w podrzucie 122 5 kg (o 2 kg lepiej od po- -  
przedniego rekordu) i w trójboju olim- turnieju. ’ ' '
pijskim 312,5 kg, tj, o 7,5 kg lepiej od. Poziom reszty drużyn odpowiada zaie- 
poprzedniego rekordu. , I tym przez nich miejscom w turnieju.

ĆWIERĆFINAŁOWE ROZGRYWKI 
PIŁKARSKIE O PUCHAR POLSKI 
ROZEGRANE W NIEDZIELĘ 30 LI­
STOPADA, PRZYNIOSŁY NIESPO­
DZIANKI. MISTRZ I WICEMISTRZ 
POLSKI — UNIA CHORZÓW I OG­
NIWO BYTOM PRZEGRAŁY SWE 
SPOTKANIA NA BOISKACH WAR­
SZAWSKICH. RÓWNIEŻ BUDOW­
LANI GDANSK PONIEŚLI NA 
WŁASNYM BOISKU PORAŻKĘ Z 
II-LIGOWYM tiÓRNIKIEM BYTOM.

TAK WIĘC W PÓŁFINAŁACH 
PUCHARU POLSKI SPOTKAJĄ 
SIĘ NA NEUTRALNYCH BOISKACH 
KOLEJARZ WARSZAWA Z GÓR­
NIKIEM BYTOM I CWKS IB Z 
GWARDIĄ KRAKOW.

Sąsiadek i Szymborski, dla Unii — Bo­
chenek.

Pierwszy występ drużyny chorzow- 
skiej w Warszawie, po zdobyciu przez

Chychła i Antkiewicz 
otrzymali odznaki 
zasłużonych mistrzów sportu

W Gdańsku odbyła się narada robocza 
aktywu sportowego woj. gdańskiego z u- 
„ztałem przedstawicieli Partii, ZMP, 
ORZZ, WKKF, miejskich i powiatowych 
komitetów kultury fizycznej, zrzeszeń 
sportowych oraz działaczy sportowych. U- 
dział w naradzie wzięli również czołowi 
zawodnicy Wybrzeża, jak Chychła, Ant­
kiewicz, Kielas i inni.

Po zagajeniu obrad przez przewodni­
czącego WKKF Bartosiewicza głos za­
brał kierownik wydziału propagandy KW 
PZPR Grycendler, który omówił obecną 
sytuację na odcinku sportowym w woj. 
gdańskim. „ J

Po referacie nastąpiło uroczyste wrę­
czenie odznak zasłużonych mistrzów 
sportu triumfatorom Olimpiady w Hel­
sinkach Zygmuntowi Chychle i Alekse­
mu AntkiewlczowL

nią mistrzostwa Polski, wypadł bardzo 
słabo. Już w pierwszych minutach 
spotkania CWKS zepchnął Unię do de­
fensywy.

Po przerwie w dalszym ciągu prze­
wagę mają wojskowi. Unia atakuje je­
dynie sporadycznymi wypadami. W 26 
minucie gry sędzia dyktuje rzut wolny 
przeciwko Unii, który egzekwuje Gór­
ski. Strzał Górskiego dostaje Sąsiadek i 
główką zdobywa bramkę.

W 35 minucie podwyższa wynik Szym­
borski, wykorzystując róg strzelany przez 
Sąsiadka.

Ostatnie minuty gry, to ataki Unii. Je­
den z nich kończy się zdobyciem bram­
ki ze strzału Bochenka, który na 10 mi­
nut przed zakończeniem spotkania za­
stąpił grającego na prawym skrzydle 
bardzo słabego Przecherkę. W Unii na 
wyróżnieni^ zasłużył jedynie ofiarnie 
broniący; ’ yrobek, którego na skutek 
kontuzji klcatąpił w drugiej połowie spot­
kania Breguła. Najsłabszą formacją Unii 
był atak, którego nie potrafili poprowa­
dzić ani grający przed przerwą na środ­
ku Alszer ani po przerwie Cieślik.

W CWKS I b na wyróżnienie zasłużył 
Korynt w obronie oraz Sąsiadek w ata­
ku. Drużyna wojskowych' była szybkim, 
wyrównanym zespołem.

BUDOWLANI GDANSK PRZEGRYWAJĄ 
PO 149 MINUTACH GRY

Rozegrane na boisku 
we Wrzeszczu spot­
kanie między gdań­
skimi Budowlanymi 
a Górnikiem z By­
tomia zakończyło 
się zwycięstwem go- 
ści 2:1 (1:1). Górni­
cy zwyciężyli dopie- 
ro po dwukrotnej 
dogrywce. W nor- 

. malnym czasie wv-
“rządzona do- 

tań, ^=Iy I5. ‘"‘“'“I ‘de dała rezul- 
k “stolony został dopiero w 

g.ry d™8iel dogrywki.
Spotkanie, mimo oblodzonego boiska 

stało na dobrym poziomie. Budowlani 
byli lepsi technicznie, natomiast górnfcy 
Fmrt^yiZSZa Przeclwników kondycją, u 

03 wyrdżnienie zasłużyła
1 Qbr9na» która przez większa 

część spotkania z powodzeniem wstrzy- 
at ,gófników- Zawiódł nato­

miast atak, w którym żaden z napastnl- 
t^znyn‘Uł zdecydować «‘C “a t*u- 

Zwycięzcy pokazali szybką grę nie bawili się w zawiłe kombinacji i szyb^ i 
kimi prostopadłymi podaniami zdoby- 

rozP°cz<łli Budowlani, jednak Górnicy szybko przejęli inicja­
tywę i w 11 minucie gry Sobek, prze- 
Jąwszy podanie Krasówkl, skierował 
g_ówką piłkę do bramki, w 35 minu­
cie powstaje nieporozumienie wśród o-

. Górnika, co wykorzystuje 
Goździk 1 strzałem z 4 metrów zdoby­
wa wyrównanie. Od tej chwili gra sta- 

nerwowa i mimo obustronnych 
wysiłków do 90 minuty gry nie pada 
juz dalsza bramka.
W zarządzonej dogrywce 2 razy 15 mi­

nut <gra zaostrza się, w czym szczegól­
nie^ celują Budowlani, jednak i teraz nie 
pada bramka. Wynik spotkania ustalo­
ny został dopiero w drugiej dogrywce i 
to na minutę przed jej końcem. Jeden 
z niebezpiecznych raldów Sobka zakoń­
czył się rzutem rożnym — piłkę przejął 
Krasówka podał do Sobka, którego 
strzał był już tylko formalością.W tęrtn 140 ____ ___ M

Się u zwycięzćów:“Krasówkl 

nych: Gruner i Kokot

Stal Poznań i CWtt
u czele ligi keczykeeel

W ub. n-udzieli 
w drugiej koleje® 
II rundy ligi koszy­
kówki uzyskano na­
stępuj ace wyniki: 

GRUPA I
Gwardia Kraków 

— Włókniarz Łóctt 
53:42 (27:16).

Kolejarz Warszawa 
— Kolejarz Ostrów 
57:55 (30:36).

Stal foznań 38*48

gier pkt. 
7 
7 
7 
7 
7 
7

OWKS Lublin 
(13:32).

1. Stal Poznań
2. Włókniarz Łódź
3. Kolejarz Warszawa
' Gwardia Kraków 

Kolejarz Ostrów 
OWKS Lublin

5.

5
5
3

st. kosz. 
378:327 
377:358 
402:393 
347:315 
341:381 
290:358

GRUPA n
AZS Warszawa — CWKS 49:67 (25:3«).
Spójnia Łódź — Ogniwo Kraków 6»:4» 

(26:31).
Spójnia Gdańsk 

49:38 (23:12).

CWKS Warszawa 
Spójnia Łódź 
Spójnia Gdańsk 
Kolejarz Poznań 
Ogniwo Kraków 
AZS Warszawa

49:87 (25:3a>.

Kolejarz

2.
3.

5.

Wa ringu I ligi

7

7
7
7

5 
3
3 
2

Poznań
)

425:381 
398:482 
367:363
347:384 
336:379
328:392

Gwardia Warszawa bi;e
OWKS Lublin

nik

Jaworskiego nad

W meczu bokser­
skim o mistrzostwo 
I ligi stołeczna Gwar 
dia zwyciężyła w 
Warszawie OWKS 
Lublin 12:8.

Najlepszą 
stoczyli w w. 
ciej Murawski 
z Manelskim. w 
ciężył Murawski. Nie 
spodzianką było jed­
nogłośne zwycięstwo  
Wilczkiem w w. lekko-średniej.

Wyniki techniczne w kolejności wag 
(na pierwszym miejscu pięściarze Gwar­
dii) przedstawiają się następująco:

Potocki przegrał z Kargierem. Muraw­
ski wypunktował Manelskiego. Tyczyń­
ski zwyciężył Biedakiewicza. Kaflowsld 
wygrał z Kołodyńskim. Konrada zwycię­
żył Zazdrosińskiego. Piński wygrał X 
Nitzlerem. Wilczek przegrał z Jaworskim. 
Wisz uległ Czaplińskiemu. Franek 
(OWKS) zdobył punkty walkowerem. 
Szymura zwyciężył Certowskiego.

I LIGA BOKSERSKA 
gier pkt.

4 8

walkę 
kogu- 
(Gw.) 
Zwy-

Plenum Sekcji Hokeja 
na Lodzie GKKF

W świetlicy Technikum Wychowania 
Fizycznego w Katowicach odbyło się w 
niedzielę, 30 ub. m. doroczne plenum 
Sekcji Hokeja na Lodzie GKKF.

Obrady poprzedziła krótka uroczystość, ' 
podczas której przedstawiciel GKKF dyr. 
Rajkowski wręczył puchary i dyplomy 
drużynie CWKS za zdobycie tytułu mi­
strza Polski na rok 1952 oraz Górnikowi 
za wicemistrzostwo.

Referat sprawozdawczy wygłosił wice­
przewodniczący sekcji Doroszewski.

Mówiąc o osiągnięciach, stwierdził on 
bardzo pozytywny objaw ciągłego na­
pływu młodzieży do sportu hokejowe­
go, podkreślając zarazem stałe podno­ 
szenie się ich poziomu. Również i star­
si zawodnicy nie pozostają w tyle. Do­
wodem ich systematycznej pracy nad 
podniesieniem swoich kwalifikacji by­
ło zajęcie 6 miejsca przez reprezentację 
Polski na ostatniej Olimpiadzie w Oslo. u-yt Aux wo lormaiością.

Tym niewątpliwym osiągnięciom to- 1 14? minut trwającym spotkaniu
warzyszą jednak poważne braki, do któ- ' wyróżnili się u zwycięzców: Krasówka 
rych zaliczyć m. in. należy: 1) niedosta- Sobek» Jung, Gaweł i Banisz, u pokona- 
teczną pracę szkoleniową, 2) złą pracę nvcb: Gruner i 
wychowawczą w niektórych zrzeszeniach, 
3) oderwanie się władz sekcji od tere­
nu, 4) zahamowanie rozwoju hokeja 
wskutek braku lub niewykonania na czas 
inwestycji sportowych (np. sztucznego lo­
dowiska w Warszawie), 5) brak odpo­
wiedniego sprzętu sportowego dla zawod­
ników.

Po omówieniu przyczyn tych niedociąg­
nięć wiceprzewodniczący Doroszewski, o- 
ceniając samokrytycznie działalność sek­
cji, nakreślił program dalszej pracy sek­
cji.

Podsumowania obrad dokonał dyr.
Rajkowski, który wezwał zebranych do 
dalszej wzmożonej pracy dla dobra pol­
skiego hokeja, po czym plenum jedno­
myślnie powzięło uchwałę radykalnej 
zmiany dotychczasowego stylu pracy.
Na zakończenie obrad plenum dokona­

ło wyboru nowego prezydium Sekcji Ho­
keja na Lodzie GKKF.

Gwardia Łódź
wygrywa trójmecz zapaśniczy

Przy udziale zapaśników łódzkiej Gwai 
dii oraz poznańskiej i gdańskiej Gwardii 
odbył się w Łodzi trójmecz zapaśniczy, 
w punktacji drużynowej pierwsze miejsce 
zdobyli łodzianie.

Wyniki poszczególnych spotkań: Gwar­
dia (Poznan) — Gwardia (Gdańsk) 5:3. 
Gwardia (Gdańsk) — Gwardia (Łódź) 0:8, 
Gwardia (Poznan) — Gwardia (Łódź) 2:6. 

Biegnie mistrz świata
Stanisław Jungwirth, członek ATK 

jest jednym z najwybitniejszych lek

1. CWKS Warszawa
2. Gwardia Gdańsk
3. Gwardia Warszawa
5. OWKS Lublin
4. Stal Chorzów
6. Kolejarz Gdańsk

54 :28

2

2

40:40
35:45 
37:43
33:37

Góriiii! - Włókniarz 11:9
W tcw.-i-tvskfm meczu bokserskim, ro­

zegranym w Zabrzu reprezentacja ZS 
Górnik pokonała repr. ZS Włókniarz 
11:9 Na-ciekawszą walkę stoczyli w wa­
dze koguciej Ulman z Gutowskim. Jaskó- 
,a w w. ciężkiej doznał w pojedynku z 
Zymelą (Górnik) rozcięcia luku brwiowe­
go, przegrywając walkę przez tko. w n 
rundzie.

Drużynowe 
mistrzostwa Polski 
w szermierce

ZSRR - CSR 7:0
w pojedynku sztangistów

Na zawodach w podnoszeniu ciężarów 
między reprezentacjami ZSRR 1 CSR, 
które odbyły się w Pradze sztangiści ra­
dzieccy i czechosłowaccy pobili kilka re­
kordów krajowych.

Saitl w wadze koguciej uzyskał w wy­
ciskaniu 82,5 kg. Dwa rekordy pobił Pse- 
nicka w wadze półśredniej: w wyciska­
niu 105 kg i w trójboju 355 kg.

Sztangiści radzieccy poprawili dwa re­
kordy ZSRR: Farszudinow — w wadze 
koguciej w wyciskaniu 96,5 kg i Łomakln 
w wadze średniej w podrzucie 166,5 kg.

Zawody zakończyły się zwycięstwem 
sztangistów radzieckich 7:0.

Raniszewski zdobył nagrodę
im. T. Kołeczka

Na forze żużlowym 
w Łodzi odbyły się 
zawody żużlowe o 
nagrodę im. Tadeu­
sza Kołeczka.

W zawodach poza 
łódzkim Ogniwem, 
wzięli udział motocy­
kliści CWKS-u, ryb- 

. Ł nlckiego Górnika,
bydgoskiej Gwardii i wrocławskiej Spój-

Nagrodę im. Tadeusza Kołeczka zdobył 
motocyklista bydgoskiej Gwardii •- Rani 

o(1L»J7 £’ ,przed Sucheckim 
9Cpkt.S 9 pkt' 1 Krak°wlakiem (CWKS)

W Piotrowicach zakończyły sie druży­
nowe mistrzostwa Polski w szermierce. 
W klasyfikacji ogólnej mistrzostwo Polski 
zdobyły Katowice przed Warszawą 1 
Wrocławiem.

W ostatnim dniu zawodów kontynu­
owane były rozgrywki w szabli. Najsll- 
i.ejszymi zespołami okazały się Kraków 

Warszawa.
Bezpośredni pojedynek obu tych ze- 

k™tW<wkOufAyl zwycięstwem Kr«- 
kowa 9.7, który zdobył tytuł mistrza 
Polski, w szabli dalsza kolejność mielec 
była następująca:
,. 2?„Warszawa, ’> Katowice, 4) Poznań, 
5) Wrocław. 6) Szczecin.

Wyniki walk finałowych: Katowice 
— Warszawa 7:9, Poznań — Kraków 
1:15, Warszawa — Poznań 12:4, Katowi­
ce — Kraków 5:11, Katowice — Pomań 15.1.

Końcowa ogólna punktacja mistrzostw 
Przedatai*la Sie następująco: 1) Katowice 
tt Sw’ < *a7?awa <« Pkt.. J) Wrocław

I K.pakow Z9 Pkt., 5) Szczecin 17I Odansk 16 piet., 7) Poznań 13 pkŁ. 
gos^z 3 PkJ‘” ” °P0,e 5 Pkt-' By<’-

♦
W finałowych walkach turnieju moa- 

'X,roctaw Dokonal niepodziewanla 
drużynę Warszawy 8,5:7,5. w pozostałych 
spotkaniach: Warszawa wygrała ze Szcze­
cinom 13:3, a z Wrocławiem 12:3 WrorfX 
pokonał Szczecin 8,5:4,5. '
.J^£epszy’?1, “wodnikami tumiertu 
szpadowego byli: wrocławianin Krajewski. fXSXi «yd7-,zimoch 1 NawrockT^S 
Przeździecki z Warszawy.

Mistrzostwa Polski w szpadzie z<k>b-vfr 
Katowice przed Wrocławiem. Warszawa. 
Szczecinem i Gdańskiem. rszawi.

-oatletów czechosłowackich. W bie- 
ju na 1000 m pobił on ó 0,1 sek. re­
kord świata Szweda Aeberga uzu- 

I skując czas 2:21,2 min.

Ostatni akord
piłki ręcznej

"tdęzu o mistrzostwo Polski

niarz zajął czwarte miejsce.

1. Budowlani Chorzów
1. Stal Kuźnia Racib.
3. Włókniarz Łódź
4 Spójnia Katowice
5. AZS Katowice
6. AZS AWF Warszawa

gier pkt. st. br. 
10 
10 
10 
10 
10 
18

18
11
11

9
7
2

104 m

1H.H


